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mierzą na wszystkich punktach swego dy-, 
plomatyczuego matactwa, nie da się więc 
zaprzeczyć, że jak zawsze, tak i tym razem 
kierowała się perfidj^, nie mającą w dzie
jach sobie równej.

Jak Fię ze wszystkiego pokazuje, per- 
fidji tej głównem zadaniem było, ubezwła- 
dnienie austro-węgierskiej monarchji, a środ
kiem ka temu trójcesarskie przymi rze. —

jon a aa ca ouikou  ̂ r — ---------------, - 1Myśl tę zgubna podsunięto zgrabnie w Wie-
długo tylko przez uchylającą się czasami d n j U) i sta ł!o się, że hrabia Andrassy ucho- 
zasłone tamveh robót dvDlomatvcznvch do- dzj za twórcę tego przymierza.

Biorąc trójcesarskie przymierze w tern 
znaczeniu, jak je pojmować należy, nie wolno

Hrabia Andrassy Juliusz
a  w  o  j n n  r o s s y j s k o - t u r e o k a .

II Jak długo trójcesarskie przymierze 
ograniczało się na zjazdach, na serdecznych 

r; oświadczeniach, na konferencjach kancler
sk ich , na festynach dworskich, i na życzli
wych toastach, tak długo domysły ztąd 
czerpane, mogły b ,ć  zarówno na korzyść 
jak i na szkodę państwa tłumaczona; jak

zasłonę tajnych robót dyplomatycznych do 
strzedz było można pewną chwiejnośó w
krokach ministra spraw zagranicznych au- ________  ̂ ^__
stro-wegmrekiej monarchji, świadczącą nie- inaczej sadzf£Tak żebrabiaA ndrassy, ksią- 
jako o nieświadomości, dokąd prowadzi trój-j Gorczakow i książę Bismark działali i 
cesarskie przymierze, tak długo jeszcze j d2jaj aj a w ZUpP}uem porozumieniu, gdy je- 
można było przypuszczać, że w danej chwili, dQa}i; £adna miarą dopuścić niemożna, aby 
nastąpi śmiały zwrot w polityce hrabiego. hr!łbia An(Jrassy, choćby już tylko dla tego, 
Andrassego. że jest dzielnym patrjota węgierskim, wie-

Od czasu jednak nieudałych konferencji j  dział Q wszystkich zamiarach rossyjikich, 
w Stambule, od niefortunnie w Londynie’ d Uwierał to nie zczęśliwe przymierze,
spisanego protokułu, a ostatecznie od chwili w- cczywistą jest rzeczą, że mimo bystro-
wybuebu wojny rossyjsko tureckiej, stanęły j  śoiYawejt dał się chytremu Gorczakowowi 

^rzeczy zupełnie inaczej, dane są bowiem uwikIa($ w niebezpieczne sidła 
niezbite dowody, dozwalające należycie oce
nić politykę zagraniczną państwa.

Dziś bowiem widzimy jasno jak na dło
ni, czem się stało to trójcesarskie przymie
rze, które zapewnić miało błogosławieństwa 
pokoju, polepszyć los chrześeian w pań
stwie ottomańskiem, i ustalić równowagę

W  sprawie legjonu polskiego.
Daily News pod dniem 5. maja r. b. w arty- 

k ile  wstępnym od redakcji pisze, co na.cępije: 
różnrch źródeł dochodzi nas wiadomość,stwie ottomansKiem, i usiane równowagę . ’ , ~ ~ rr —  r  y .. .—• i Tł , , -ł że Wysoka Porta ma, zamiar utworzenia pol-

europeiską. Przymierze to meprzesĄpdziło skietro legjoni, k tóryby pod narodowem i godła-
Rossji, aby wywołać powstanie w Bośni i j mj walczył przeciwko Rossji, Twierdzą nawet

,w  Hercogowinie, aby skłonić feerbję iC zar-jże jiż  dowódzca jest ^znaczony, i że przygo
inogorę do zerwania lenniczej zawisłości ijtowano wszystko, aby dezertDrów z rossyjskioh
wypowiedzenia wojny Turcji, aby p o jb u -j8Zê 6^  P'zywab“ ^  . p ®*ien topień niedow.,* 

» > j  i. na rzau*a tej wiadonoaci dozwolony jest w tymrzanjiem Bułgarów do buntu sprowadzić na ■ przypadklPł jj, jakkolwiek utworzenie polskiej
nich / straszną katastrofę, i z tej korzystać . legii dia Turcji może być bardzo pożyteczneir 
wobec Europy, aby oficerów i jenerałów to jednak projekt ten dla innych państw, prócz 
swoich stawiać na czele wywołanego prze-: najgłówniejszego wr^g* Kossni, przykrym być 
ciw Turcji rokoszu, aby teu rokosz’ N U «y , któn, pa.u i,
rać bronią, amunicj?. rublami i ochotnika- am * » »  o * 11') 1! -  ̂  ̂ . ",e
m i, |  wysyłanymi na koszt kojyąitetów sło
wiańskich, ^jawnie przez rząd wspieranych; 
przymierze uo nie przeszkadzało aby zaskar
biać sobie sympatje a w szystkim  Słowian 
austro-węgierskich, i Wywołj^yać u nich 
uwielbienie dla cara i jego z Turcią wal
czących jenerałów, jak to się demonstra
cyjnie odbywało z Czernajewem w Pradze,

^ afcy jeanaó sobie dziennikarstwo wiedeń
skie, i rozporządzać takiemi dziennikami, 
jak pragska Potitik i lwowskie Siowo, któ
re się na przemian prześcigają w wierno- 
poddaństwie dla cara.

Dziś widzimy bezwzględne zajęcie Mołdo- 
Y/ołoszy przez wojska rossyjskie na pod
stawie już wówczas zawartego tajnego trak
tatu, gdy jeszcze w najlepsze bawił się 
‘kanclerz rossyjski w ciuciubabkę trójcesar- 
skiego przymierza, dziś widzimy, jak książę 
K rlol rumuński, potomek Hohenzollerów i 
kulyL cesarza niemieckiego, wypowiada 
womę Turcji, i jako W. K . Mikołajowi 
poMkomendny jenerał staje z korpusem ros- 
syjsko-rumuńskim na granicy siedmiogrodz
kie. , aby tamtejszych Rumunów podże
gać do rozruchów, W ęgrom szkodliwych.

Rossja nadużyła trójcesarskiego przy-

mogą ze spokojuym umysłem patrzeć na polnie 
sienie gdzietoWieLbądz polskiego rewolucyjnego 
sztandaru, a przypominamy, że uczucie to w 
czasie wojny kiym^kiej było tak  silnem, że spo
wodowało porzucenie podebnegoż wtedy projek
tu. Możhwem jeduak jest, że projekt rzeczony 
obecnie wykonany zostanie, gdyż okoliczności 
bardzo się zmieniły. Cesarstwo niemieckie nie 
potrzebuie mieć takiej troski, jaką Prusy miały 
w r. 1854, a Węgry — Tnrków stali przyjacie 
le — mogą obecnie przynajmniej bardzo zmody
fikować aa  korzyść Tarków postanowienia wie 
deńskich mężów stanu, czego przed dwudziestu 
trzema latami pewno nie mogli. Cokolwiekbądź, 
rzecz jest warta próby. Widok pięciu tysięcy 
polskich pAbrjotów dobrze uzbrojonych i wymu- 
gtrowanych, z narodowymi oficerami i księżmi i 
chorągwią, jak się należy, pobłogosławioną w 
Watykanie, rozpoczynających L»inpa»ję przeciw 
ko nieubłaganemu wrogowi ich narodu i religii, 
przeciwko brutaluemu despoty sm owi, który wy- 
rzynał ich ludność, odebrał krajowi polityczną

jedaym z ,.jb a td .ie j prajkła

byłaby wcale do pogardzenia, ą Zmu-
byłby wielkiego znaczenia, ponieważ Rosj ^  
szona od lalió swe polskie pułki od tea ru wo ny, 
pozbawiłaby się przez to swych najle;>szycn zo 
nierzy. Moralny zaś wpływ takiego kroku byłby

niewątpliwy. Woina krzyża przeciwko półksię
życowi , za jaką Rosja gorąco ją  usiUje przed
stawić, byłaby zmienioną ua walkę między bar
barzyńską, napastniczą i ob łudną  potęgą, a tymi,
którzy bądźto chrześc’anie czy muzułmanie, cie” 
pieli pod tak  długim uciskiem jej nit godziwych 
postępków. Rosja stanęłaby jakc ciemiężycielka 
wob°c uciemiężonych i ich obrońców. Bo nie 
trzeba zapominać, że jednym z grzectów Turcji 
najmniej przebaczenia godnym w oczach ich pół
nocnego wroga nie ten , że prześladowałachrze- 
ścian , lecz ie  ich często ^słaniała przed prze
śladowaniem tak zwanych chrześciańskich państw. 
Polacy i Węgry, uchodząc przed zemstą rządów, 
których nienawiść płynęła ze złego sumienia po
pełnionych zbrodni, znajdowali przytułek pod 
berłem su łta n a , który raz czy dwa razy wysta- 
wiAł się nawet w ich obronie na wojnę. Teraz 
gdy nielitoś -iwy ich wróg wspólny zaczepia T u r
ków, cóż natuialniejszego , jak że ttarają  *jię od
płacić dług wdzięczności swemu dobroczyńcy a 
zems.y swemu prześladowcy? Tal a jest Neme 
zis, Która może (ios;ę<rnie dług; szereg zdrad 
i okruoieństw, jakich n e ma przykładu w no
wszych cza-ach i gdyby rosyjskich mężów stanu 
nie zaślepiała długa bezkarność, z pewnością za
wahaliby się w podaniu Polakom, Madziarom i 
Czerkiesom sposobności do zużycia uzbieranego 
zasobu nienawiśń w groźnie skatacznem przed- 
sję wzięciu".

Głos ten dziennika angielskiego (nawiasem 
mówiąc jednego z ty ch , które są bardzo przy
chylne Muskwie) niechaj posłuży za odpowiedź 
Ciągowi i jego korespondentom wiedeńskim, la
mentującym przeciwko lggjdnowA tak dalece, że 
posuwają się aż do twierdzenia. „ k t o  t e r a z  
p o d  i z t a n d a r e m  p o l s k i m  w a l c z y ć  
p r a g n i e  p r z e c i w k o  R o s j i ,  w a l 
c z y ć  b ę d z i e  p r z e c i w k o  P o l s c e " .  
Gzy panowie ci na serjo sądzą , że k t  o d z i ś 
p o d  s z t a n d a r e m  m o s k i e w s k i m  
w a l c z y ć  p r a g n i e  p r z e c i w k o  T u r 
c j i ,  t e n  w a l c z y ć  b ę d z i e  z a  s p r a 
w ę  p o l s k ą ? "  Pytanie to odnosi się również 
do tych polityków austrjackich, którzy przy
mierzem z Moskwą lub przychylną dla tejże neu
tralnością myślą wyzyskać sytuaoję.

Przegląd polityczny.
Journal des Debats— ogłosił był, jak 

wiadomo, oświadczenie poselstwa tureckiego 
w Paryżu co do formowania legjoua zagrani
cznego w Turcji. N m z  Wiek z tego powodu 
napadu wspólnie z Nordlsm na wspomniany 
dziennik francuski, jak śmiał ogłosić coś podo
bnego, jak śmie trzymać stronę Turcji itd. a 
w końcu powiada, że wystąpienie podobne Di- 
batsów jest złamaniem neutralności, do której 
zobowiązała się Pranej?. Na drugiej stronnicy 
tesuż samego numeru Naszego Wieku znajduje
my doniesienie o składkach Francuzów w P ary 
żu na rannych moskiewskich. Nasz Wiek wcale 
nie powiada żeby te składki były narnszemem 
neutralności wiględem Tnreji.

Powyższa gazeta moskiewska donosi także
0 formowania legjonu polskiego w Turcji „w 
skład którego wejdą ochotnicy, dezerterzy i are
sztami." Ma to znaczyć zapew ne: „jeńcy wo 
jenui", a nio aresztam i. Wyjąwszy tych „are 
sztautów*, całe doniesienie podanem zostało w 
krótkicn słowach, bez ł&jań i odgrażać'

W edług N. Wien. Tagblatt nowy poseł nie
miecki przy w. Porcie, ks. Aeuss, przejeżdżając 
przez Wiedeń porozumiał się tam co do kierunku 
polityki jakiej nadal należy trzymać się na Wscho
dzie. Najważniejszą kwestją prZy tem był Dcna
1 rozważenie środków, któreby nie dopuściły Ros
jan do stanowczego usadowienia się przy jego 
u i ciach. Chodziło o to by Ansirja stanowczo i 
dokładnie wyraziła tę myśl, iż legalne jej stano- 
wisko nad Dunajem w każdym razie powinno

byo zcchowene. Misja jaką ks. Reuss miał do 
spełnienia w Wiedniu, .ak utrzymują w sfe-acb 
ayp.omatycznych, przyśpieszy powzięcie ł akiego 
decydującego postanowienia.

"W oj na.
Odezwa komitetu emigracji polskiej brzmi:
„Do braci wygnańców, po całej ziemi roz

prószonych! Odwieczny nieprzyjaciel naszej oj
czyzny, który ją aa części podzielił, ogniem i 
mieczem spustoszył, który zabrał nam nasze po 
siadłości, naszą narodowość, naszą wolność, na
szą religię, a nawe* nasz ojczysty język, ośmiela 
się pod obłudną maską obrońcy (hrześcian roz
wijać swe wojenne chorągwie, i wysyłać swe dzi 
kie hordy przeciwko Turkom , naszym sprzymie
rzeńcom z czasów nasze,1 niezawisłości, i naszym 
wspaniałomyślnym obrońcom w czasach naszego 
w ygnania, przeciwko Tarcyi, która jedyna mię
dzy wszystkiemi mocarstwami, do dnia dzisiej
szego nie uznała rozmaii-ych rozbiorów Polski. 
Memyż pozostać bezczynnymi, widzami walki 
między dyspotyzmem a konstytucyą, i 10 właśnie 
tym dyspotyzmem, który rozdarł naszą konstytu
cję z 3. maja, mającą Polskę wzmocnić!

„Nie! nasze miejsce jest obok Tarcji, i z na
mi będą wszyscy przyjaciele wolności i rózsądka. 
Do broni zatem, do broni, którą nam sułtan 
wielkodusznie do naszego oddal rozporządzenia. 
"Walce tej przypatruje się cała Europa, ta  sama, 
która oszukać się dała fałszywemi obietnicami 
i postępami moskiewskiej polityki. Pokażmy tej 
Europie, że jeszcze żyjemy, pokażmy jej co 
zdziałać możemy. Grzmot dział dochodzi już do 
naszych uszu. Nie traćmy ani minuty! Roztar- 
gajmy łańcuchy, krepujące naszego białego orła! 
Hordy caratu nie***pfą się naszym połączonym 
siłom. Chorągwie nasze zatkniemy nad ujściem.-’ 
W isły, Niemna, Dniepru i Dniestru. Eutvpa. 
odzyska równowagę, którą przed wielkiem utra
ciła, i będzie nam zano wdzięczna. Do broni za
tem bracia, i jeszcze raz do broni!

Konstantynopol d. 6. maja 1877.
Bogdanowicz, Holz, Brzozowski."'

(Wypada nam tu poprawić omyłkę z dnia 
wczorajszego. Podpisany na odezwie B-zozow ski 
nie j^st poeta Karol Brzozowski, ale W ładysław.

Bióro werbunkowe legionu polskiego w Stam- 
byle znajduje się w dzielnicy Per? ni. Keklik- 

! Sokak ńr. 6. Naczelnikiem jego jest A rtu r Bej 
, (pułk. Zimmermann). Do pomocy dodani mu są 
i podpułkownik Lisikiewicz, i major Sokrlski,
’ a adjntantem jest Kapitan Młodzianowski. Nowo- 
laciężnych umieszczają w koszarach Daud-Baszy,

1 ’ bezzwłocznie uniformują.

skiej armji czynnej w. ks. Mikołaj młodszy, tfuąj- 
duje się przy tej armji. G tizym rją, że rosyj
skiemu jenBralnemu uaczelnikowi sztabu dokła
dnie wiadomo, że w Ruszczuku i okolicy znuy- 
duje się zaledwie 33.000 piechoty, 3000 koni i 
48 dział, oprócz artylerji fortecznej".

W edług wiadomości otrzymanej przez Kiln  
Ztg. Turcy z wielkim pospiechem tortyfiki ją ko
lej żelazną Kiustendżi - Czm aw oda, W  Medżi- 
dże założony bedzie obóz. Abdul-Kerim miał po
wołać Birm puszę, komeadanta W am y do o- 
brony z oddziałem wojska połudiiowej D obnczy.

PoUtische Corr. odbiera wiadomości z Łu
szczaku o wzmocnieniu wojsk tu: eckicr w Do* 
bruczy 33 bat&ijonami piechoty, z których 5 e 
gipskich, l6stu  szwadronami jazdy i i»4 działami 
polowemi, pod dowództwem Fazil paszy doiych 
i zasowego komendanta Szamli. W ojska te sta
nąć miały na miejscu dcia 12. b m., nie jffit 
wszakże Tarków zamiarem bronić Dobruczy jeźli 
Moskwa z pod Gałaczu tam wkroczy, lecz co
fnąć się za linję Ozernowoda-Kiastendży, s ta 
nowiącej północną gran"cę bułgarskiego teatru  
wojny i takową bronić. „Od kilku dni, doncui 
korespondent tejże gazety, nadciągnęły do R*- 
szczuka znaczne siły tnteckie, mające stanowić 
rezerwę., cc pozwala’ wnosić, ze Abdul-Korim od 
Dznidżcwa wygląda głównego ataku Muukwy. 
Od dtti kilku też Turcy z nadejscYem nooy pró- 
bają zakładać torpedy w rzece," Moskwa będzie 
atakować i z Dhurdżewa i z Oltenicj, jak ró
wnież i z Gałaczn, wszędzie strasząc rr*ep**wł  
i próbując takowej, w celu rozerwania uwagi 
Turków, co gdy się jej uda, rzuci się na prawo 
i tam, między Turn-M agureli i Sistową, główne 
owe siły pchnie.

O tak  zwanej armii rumuńskiej piszą pod 
driem 7. b. m. z Bukaresztu: , Władnie wracam 
z przeglądu pewnej części wojsk ikon 'Warowa
nych w Bukareszcie, który książę odbył. Po
wierzchownie wojsko nie źle wygląda, ale woje- 
wniczcgtf zapału, pizy najlepszych chęciach do
patrzeć nie mogłenS>-^Oatatnie wypadki nadały 
armii naszej niespodziewfcsę znaczenie, 
urzędowych sprawozdań woj 
możemy wprawdzie wysi&wi 
szło 70.000 należycie wyć 
a ilość ta, po powołaniu mii 
do 120.00C; w : zeczywistoi 
nieco inaczej. Po prawdzie nii

E u r o p e j s k i  t e a t r  w o j n y .
i  O rosyjskiej a^mji naddunajskiej piszą z Jass  
do Polit. Corr. 8. b. m . „ O d  wczoraj wojska 
rosyjskie widocznie przyspieszają swe operacje. 
Siódmy korpus armji, który znajdował się w dro
dze do K ilii, i którego sztab wraz z dowodzą- 

| cym jenerałem Ganeckim, zpjął iuż kwatery w ro
syjskie! dzielnicy pomienionego. niewielkiego, ale 
regal a-nie zabudów-nego i pięknego miasta, u 
trzymał rozkaz zmienienia m arszruty i z wyją
tkiem jednej dywizji piechoty wyruszenia przy- 
spieszonym marszem przez P ru t dc Giurgiewa. 
Kówmez większa część korpusu ósmego, któ- 
r, go sztab dz:ś doszedł do Plojeszti, jako też 
dywizia piechoty, ośm szwadronów i pięć bate- 
ryj wyruszy! a v kierunku Giurgiewa. Do 15go 
maja na lioji Tum u Ma gurelli Giurgiewo Olte- 
nica m aą skoncentrować się wielkie masy woj
ska- Od tej linii tylko ośm bataljonów będzie 
wysuniętych d» lurnseyerin. Jeżeli wiadomości 
te są prawdziwe, co ze wszystkich względów 
przypuszczać m ożna, w takim razie na, wymie- 
n ;onej wyżej linji stanie 65.000 piechoty, 8.00o 
koni wraz ze 112 działami, dyn dowódcy rosyj-

m d łn g  
uego ijriniswjrstwa, 
ka plac boju prac- 

icPonycn żołnier*y? 
cji, może wnnwną 
ił zaś rzecz się mfl 

mamy więcej n«d
38.000 ludzi gotowych do wyjstąpienia. r«r*knje 
mrterjałów i kadrów N aw et| te 38 0 0 0  żołnierąy 
nie będą mogli utrzymać svę\w pogotowiu pr»ez 
czas przydluższy Zupełny brjak zdolnych podo
ficerów sprawia, że wojsku ns^zen u nie dostaje 
ruchliwości i pewności w maneWWflćgsji*-. 
lepiej utrganrcoi.ant, jest artylerja; pik 
12C nowych dział K ruppa i dobrze wyówieso 
nyck oficerów. Kawalerja bezwzględnie nic nie 
w arta; połowa koni po dwóch, trzech dniach 
marszu niezawodnie padnia. Piechota samą w 
aobie jest dobra, ma jednak tę wadę, iż uzbro
jona jest w karabiny rozmaitych systemów Część 
armii, licząca 15 000, ma karabiny sywemy Pe- 
abody, druga, składająca cię z ?F,uOO żołnierzy, 
uzbrojona jest w odtyicówki. Milicja ma broń 
dawnego systemu."

Do Neue fr .  Pi sse piszą z Ł i kareszt* 8. 
maja między nnemi: aZdaje się, ix nasze pra
wa krajowe nie bardzo są uwzględniane pn.Fr, 
naszych gości Na żądanie rossyisbiego jenerał- 
nego konsnlatn w ieli Polaków i Turków w Bra
jle, Gałaczu, a nawet Bukareszcie zoitało are
sztowanych i wysłanych do Rossji, zkąd pewno 
nie prędko powrócą."

Z Danibayradu w Czarnogórze teligrafają 
do Times 8. b. m.: „Jenerał en chef W olowiez 
donosi z K rnslacn , że wszystko fest przygoio- 
wane do w ystąp ien ia  zaczepnego ze strony tu 
reckiej i że jego siły wystarcjią do trzyiaLniL 
sif odpornie; wszakże drftąd nie dostrzega się 
żadnych ruchów tureckich. Wojska tureckie « 
Albanii skoncentrują się w Podgoncy, *_lrycU

CÓRKA K A PITA N A .
jrOWJSLA

P U S Z K I N A .
Spoiszozył Tremblńskl.

(Dokończenie.)
1 Jednego razu wieczorem ojciec siedział na 
Lpie, przeglądając kalendarz, matka milcząc 

J a  pończochę i łzy płynęły jej z ow u, gdy 
urja rzekła, że musi koniecznie jechać do Pe 
(•sbuiga, prosząc pomódz jej do uskutecznienia 
aiarn.

— Dlaczego chcesz jechać do Petersburga? 
pytała matka. Czy i ty chcesz nas porznoić ? 

M&rja odpowiedziała, że eała przyszłość za- 
■ od tej podróży. 
jOiciec schylił głowę.
1— J e d z ’ powiedział. Nie chcemy być prze
jdą do twojego szczęścia Daj ci Boże lepsze- 

! męża, niż podły zdrajca 
Skończywszy wstał i wyszedł z pokoju. Ma- 
nściskała ją i zaczęła robić przygotowania 

‘rogi, w którą miała udać się Marja w to- 
|rzystwie Pałaszki i wiernego Snwieljicza, 

rozłączonego ze mną, lecz pocieszającego 
te n , że służy mojej narzeczonej.
M arja Iwanowua szczęśliwie przybyła na 

hjsce przeznaczenia, i otrzymawszy wiadomość, 
dwór znajdował się w tym czasie w Carski u 

>le, postanowiła tu taj zostać. Żona nadzorcy, 
u którego zamieszkała, zaraz powiedziała jej, że 
jest synowicą nadwornego palacza, i obznajomiła 
ją  zc wszystkiemi tajemnicami dworskiego życia, 

powiedziała, o której godzinie cesarzowa zwy- 
e wsiawala. piła kawę, spacerowała; jacy ma- 

u ą j  dowali się w tym czasie przy niej; 00

raczyła mówić wczorai przy obiedzie; kogo przyj
mowała wieczorem. Słowem rozmowa Anny Wła- 
siewny wartą była kilka stronnic historji, i by
łaby drogocenną dla potomności. Marja słuchała 
z uwagą. Poszły razem do ogrodu, tutaj usły
szała historję każdej alei, każdego mostku, po 
spacerze wróciły do domu wielce zadowolone je 
dna z drugiej.

Na drugi dzień rano Marja obudziwszy się 
i ubrawszy, cichutko wyszła do ogrodi. Ranek 
był prześliczny, słońce oświecało wierzohofki lip, 
pożółkłych od jesieni. Szerokie jezioro błyszcza
ło nierichomie. Marja udała się około przepy
sznej łąki, gdzie niedawno ustawiono pomnik 
na cześć hrabiego Rnmiancowa. Nagle biały an
gielski piesek zaszczekał i pobiegł na jej spo  ̂
rkinie. Mer ja Iwanowua pr/estiaszona stanęła. 
W  tej chwili rozległ się przyjemny kobiecy 
głos:

— Nie bój się pani, on nie ukąsi.
M arja zobaczyła damę siedzącą aa ławce 

naprzeciw pomnika, ośmielona siadła na drugim 
końcu, i rzuciwszy kilka razy okiem na damę, 
obejrzała ją od stóp do £łóu Ona była w lia- 
łym negliżu ; mogła mieo około czterdziestu lat. 
Twarz jej pełna i rumiana, wyrażała powagę i 
spokój, a niebieskie Oczy patrzały bardze ła
godnie.

Dama pierwsza przerwała milczenie.
— Pani zapewne nie tutejsza? powiedziała.
— Tak jes t, wczoraj dopiero przyjechałam 

z prowincji.
— Zapewne z krewnymi?
— Nie, przybyłam sama.
— Sama! Tak młoda?
— Nie mam ani ojca, ani matki.
— Zapewne przybyłaś pani tutaj w jakim 

interesie?
— Rzeczywiście. Przyjechałam podać prośbę 

do cmanowej.

— Żaląc się na niesprawiedliwość.
— Nie. Przyjechałam w namiarze piosió ła 

ski a lifc sprawiedliwości
 Pozwól się pani zapftią^^^^^^gteś ?
 Jestem c ó r k ^ a p i tś S f f l^ ^ f f w a .
— Kapitana l^ ^ B w a j!  lego samego, któ

ry był kom endantl^Prjeldnej % Orenburskich
fortec ? i ^

— Tak jest. .
Dama zdawała się być s m r ^ ,

Przepraszam, pohSjedziała jeszcze łago • 
dtiei że mięwam się w interes 1 pani; lec* oy- 
wam’p r ^  -worze; racz p a ,. obj«śmomię jakie-
go“ o t ó  m a s M i J ^ J  n °ie ^ ie P°‘
ŁraĄMaHaIwadnowna wstała i * Szanowaniem 
nodziekowała. Wszystko w n ie*™ ^ damie chwy
tało za serce i napełniało z«< M aija wy-
j S  z kieszeni złożosy PavĄ* * go me-
znajomej która zaczęła czytać po cichu.

Z  początku czytała z wieihiem zajęciem; 
lecz później twarz1 jej zmieniia się -  1 M arja 
śledząca o c z s m i^ ż d e  poruszenie, przestraszyła 
się wyrazem tsfarzy, przed chwilą tak  łago
dnej.

i usłyszawszy, że n Anny Własiewny, rzekła 
z uśmiechem.

— A 1 wiem. Do widzenia, nie mów pani 
nikomn o na&zem spotkaniu. Spodziewam się, 
że iiłngo będziesz czekać na odpowiedź.

śr Z te u i słowy wstała i udała się cienistą 
aleją, a M ajja Iwanowu a wróciła do Anny W ła- 
siewny przepełniona radością.

a7t^ T r'8p° Ćyna1̂ ykrZy- ^ 1la W za rattI>y spacer szkodt wy według mej dla zdrowia młodej oso 
by. Przyniosła potem samowar i zaledwie za- 

PT  l  A 1 ’ .g iy  ż o r s k a  kareta zarrzy- 
Dr )sząc pannę Mirn°A6mrt a ^ amerlokaj wszedłprosząc pannę M iron ów  do cesarzow ej.

— Tł a . n eWna 08ł*Piała-
r -eWa 0e8arz?wa Pr0RI" panią lo siebie,
Afl na; ' ,  k S11 dowiedziała o pani? A  jak-
Ja k  mnżna r  k -*1Q cesarskiej wysokości? 
ni« nAołaó a 0 w P°dróżnem ubraniu. Ozy

posłać uo irodniarki po żółty robron?
w . , objawił, że cesarzowa życzy «o
1- ażeby M arja Iranow na jechała sama i w 

m, w czem ją zastanę. Nie było co robić. Ma- 
n i att0wna wsiadła do karety i pojechała do 

| paiacu, odprowadzona radami i błogosławień-
— Pani prosi oGriniewa? powiedziała cl ło - : stwem Anny "Własiewny. 

dno dama. Cesarzowa nie może mu prze aczyo.! M arja Przeczuwała spełnienie swojego losui 
On przystał do samozwańca me z mewiaao- j po chwili kareta zatrzymała się przed pałacem, 
mości, » » nr • > M-arja Iwanowna z bojsźiią poszła na schody.

—  Ach, to eie prawda za ola a Marja. , Drzwi otworzyły się przed nią na rozcież. Ona
— Jakto , nie prawda! przerwała dama. 'przeszła szereg pastych wspaniale nmeblowa-
— Nie prawda, przysięgam że nie prawda, nych pokojów. Pokojowiec pokazywał drogę. Na- 

J a  wiem wszystko, i wszystko opowiem. On dla koniec podszedł do zamkniętych d rzw i, rzekł 
mnie jefin i tylko podległ temu co go spotkało .. że natychmiast doniesie o jej przybyciu i zosta- 
I  jeżeli nie oczyścił się przed sądem, to dla te- wił ją samą. Po chwili drzwi się rozwarły i we- 
go, że nie chciał mnie wmięszaó. . szła do ubieralni cesarzowej.

Tutaj gorąco opowiedziała wszystko co w ia-1 Cesarzowa siedziała przy toalecie, oto- 
domo już czytelnikowi. . czona kilkoma dworskiemi damami, które za zbli-

Dama wysłuchała z nw.gą. żeniem się Marji odeszły. Cesarzowa łaskawi"
— Gdzie pani mieszka?‘ zapytała w końon|obróciła się i Marja Iw anow u poznała w niej

tę  damę, z k tórą tak  poufale rozmawiał* nieda
wno. Cesarzowa przywołała ją  i powiedziała z 
uśmiechem:

— Cieszę się zem mogła dotrzymać słowa 
i spełnić życzenie pani. Jestem  przekonana o 

.niewinności narzeczonego. Oto l is t ,  Który ra
czysz sama oddać przyszłemu teściowi •

Marja Iwanowna przyjęła list drepcą ręką 
i zapłakawszy, padła do ńćg cesarzowej, która 
podniosła ją  i pocałowała mówiąc:

— Wiem żeś nie bogatą, lecz ponie
waż jestem dłużna córce kapitana Mironowi-, a 
zatem biorę na siebie twój posag.

M arja Iwanowaa odjechała w tej samej ka
recie. w której przyjechała. A nna Własiewna, 
niecierpliwie oczekująca powrotu, obsypała ją  
pytaniami, na które M arja odpowiadała półsłów
kami i tegoż dnia nie spojrzawszy nawet na 
Petersburg, pojechała napowrót..,

*
T ataj kończą się pamiętniki P iotra Andre* 

jewicza Gryniewa. Z podar rodzinnych wiado
mo, że został oswobodzonym w końcu 177a ro
ku z rozkazu cesarzowej; że był świadkiem k a rj 
PuŁftczewa, który poznał go w tłumie i k’wal 
iru głową, po onwili oddzieloną, od eiała i po
kazaną Indowi przez kata. W krótce potem Pi> tr  
Andrejewicz ożenił się z Marją Iw&nowną

Potomstwo ich przebywa w Symbirskiej g t-  
bernji.

O 'rzydziościa wiorst od *** znaidgje sicwieś. 
należąca do 10 właścicieli. W  jednym z dwor
ków pokazują własnoręczny list Katarzyny U ., 
pisany do ojca Piotra Andrejewicza, a zawiera
jący w sobie uniewinnienie syna i pochwały cór
ki kapitana Mironowa.

K O N I E C .
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jeanak zaczepnych ruchów nie przedsiębiorą, po- 
niewaft irty le rja  czarnogórska panuje >ad tem 
m iastek w pozycjach aiedostępiych. W  razie 
potrzeby w każdym punkcie pomyślano o *ezer- 
wach. Pogjda jest. prześliczna, ale śnieg leży 
jeszcze w wąwozie Duga".

Zanim Turcy zaczęli strzelać do Oltenicy, 
co opisują umieszczone poniżej dwa telegramy 
z Bukaresztu, dzień przedtem na zwykłej lodzi 
przybył do Oltynicy ońcer tureckiej marynarki, 
i  oświadczył, że w razie jeżeli Oltenica zostanie 
przez Moskali obsadzoną, Turcy zaczną ją  ostrze
liwać z monitorów i z Tnrtukaju- Ponieważ ostrze 
żenie nie pomogło, przeto bombardowanie w 
rzeczy samej się rozpoczęło, 54 tem wszystkiem 
każdy musi przyznać, że Turcy postępują z całą 
gaianterją, do jakiej Moskale nigdy zdolni nie 
byli. . . . . .

O uchow aniu się ludności bułgarskie] pi
szą do Hamb Cor z Adryanopola: „O i nieja
kiego czasu ze strony rumuńskiej robioie są u- 
siłowania w calu podmowienia Bułgarów do po
nownego pochwycenia za broń. Emisarjusze re 
Zjdłającego w Bnkareszcie bułgarskiego komite 
tu  przebiegają, k r a j , rozrzucają między ludem 
pisma podburzające, dają pieniądze, a jeszcze 
więcej obietnic na przyszłość; wszakże do tej 
pory agitacja ta  nie miała żadnego powodzenia. 
Bułgarowie widocznie nie spieszą się do pochwy
cenia za broń po tylu boleśuych doświadczenich 
i zważywszy ua to. że Turcy mają się teraz da
leko więcej na ostrożności. Utrzymują że przy 
rosyjskiej głównej kwaterze utworzono trzy od 
działy bułgarskie, których zadaniem ma być, 
ażeby jak tylko Moskale przekroczą Dunaj, zwró 
cić się ku wnętrzu Bułgarji dla wywołania tam 
rewolucji. Być może, iż w razie, gdy oddziały 
po mienione ukażą się, a za niemi armja rossyj- 
ska, wsie bułgarskie, zajęte przez nie, powsta
ną, ale nie wcześniej.
3'iisze szczegóły o katastrofie z tureckim monitorem

lin ia  l ig o  (maja przed południem dostrze
żono pod B rsiłą trzy  tureckie wojenne statki, ma 
newrujące między Maczyuem a Getszit podBraiłą 
w maczyńskim Kanaie. Około godz. 2 po połu
dniu dwa z tych statków zatrzymały się w kanale 
maczyńskim w odległości 3000 do 3500 kroków 
od rosyjskich bateryj O godz. 2 minut 20, oa- 
te ija  rosyjska Nr. 2 rozpoczęła przeciw nim 
ogień; baterja N r. 1 poczęła również strzelać 
o m ini ę później. Po dziesiątym strzale jeden 
ze statków wycofał się po za hnię donośności 
ku l; drugi sta ł nieruchomy nieodpowiadająo na 
ogień. Po kanonadzie trwającej trzy kwandran- 
se jeden strzał rosyjski trafił w wiązania Im 
stojącego statku. Trzeci statek turecki pospie
sza całą siłą pary z Maczyna ua pomoc, spu
szcza ł< dzie,^żegluje ku swema brzegowi kanału 
mmczyńskiego i znika w pobocznym jego dopły
wie. .ftem  nagle ukazuje się wielki - 'iy m  
na poLłaazie stojącego skutku*-, Spotem wybucha
ją  płomienie. N astępnejy^w lli statek przeista-

ający wulkan; wkrótce 
. tem miejscu olbrzymi 

słup dymu. Z baterji jodzywają się okrzyki hu
ra l Zegar wskazuje /godz. 5. min. 10 . Słup 

rozpraw a się. Statek turecki 
o się na nim znajdowało; 

tylko je leń  maszt wyłjtaje z wody. Dwa statki 
stojące po za obrębem/ strzałó w, umykają. O ra
tunku nikt nie myśli. /  Szczątki statku, który wy
leciał w powietrze, /gęsto spadają przy ajśoiu 
kanału maczyńskiegof Po katastrofie rosyjskie 
bateije zanujkj

17 strzał padł z baterji 1. 1. Działem 
ki«uvw«ł młodziutki oficer i8zwi3kiem Somujio. 
Po eksplozji, gdy tureckie okręty odpłynęły je 
nerał moskiewski Sałow, dowodzący w B rz ilc , 
wysłał uat/chm iast trzy  parowe łodzie, któremi 
dowodził adjutant księcia , pułkownik Strukow , 
aby starały się ocalić kogo , jeżeli w ogóle była 
jeszcze możność ocalenia nieszczęśliwych. Łodzie 
zbliżywszy s ię , znalazły tylko jednego ciężko 
poranionego człowieka, ktoiego z sobą zebrały. 
Tnni zginęli. Z  największego m asztu , który wy- 
sterczał nad wodę, Moskale zdjęli ogromną cho 
rągiew czerwoną, którą Łpułkownik Stżńkowi 
wręczył potem w baterji 1. l. jenerałowi Sałow. 
Ladnow Braiły była bardzo nradowaną; dla 
młodego Samoiły dano tego dnia u cz tę , a w do- 
d a rk l wręczono mu podarek honorowy. Zatopio
ny okręt nazywał się „RudflDjelil" i uchodził 
za najpotężniejszego monitora we flotyli dumaj- 
slriej. Dowódzcą jego był Neki"i bej. N a pokła
dzie miał 150 ludzi i 5 dział wielkiego Kalibru. 
Monitory, które jeszcze pozostaiy ped B raiłą , 
są uważane za stracone, albowiem znajdują się 
one na tak  zwanej martwej odnodze Danaju, 
która przy maiym stanie wody w głównym Dnnaju, 
prawie całkiem wysycha. Dziś wody jest jeszcze 
doayć, ale gdy u  opadnie, monitory osiądą na 
ziem i, i wtedy będzie je mogła wziąć nawet 
kawoieija. Jeżeli przewidując taką ewentualność 
zechcą wynieść s ię , będą musiały defilować po 
przed bateije moskiewskie, które mając działa 
ciężkiego kalibru będą mogły każdemu z nich 
Zgotować tak i los jak  „Rudfi-Djelilemtt."

A z j a t y c k i  t e a t r  w o j n y .
N a azjatyckim teatrze wojny nie zaszło nic 

W idnego, sytuacja się nie zmieniła. Pod B&tn 
mem obie strony patrzą się tylko ua siebie; pod 
Arduganem rusza się jenerał Dewel, Loris Me 
lików pod Karsem, a jen. Tergusakow na dro
dze z Bajazydu do Erzerumu, przeszedłszy już 
Diadan znajduje się ua jednej wysokości z K ar
sem. Relarje moskiewskie dość powolny ruch 
kolumn moskiewskich przypisują przedewszy- 
atkiem złemu stanowi dióg, a wiedeńskie pi- 
pisma, blokowi żywności i furażu, jeśli wierzyć 
Neue Freie Press'.? tw ierdzącej, że brak właśnie 
żywności spowodował jen. Lorisa wysłać jazdę 
Szeremietiewa na furażowanie w okolicach Me- 
Yik kej Topadżyk i Czachma ozur, przyczem Sze 
tem ietjew a spotkała jak wiadomo dość znaczna 
porażka w diun bgo, a według źródeł moskie
wskich, W dniu 7go bm. Neue Freie Presee wi- 
ioeiAiC się myli podając za powód wycieczki 
Szeremietiewa nu  a żo wanie; nie zbieraiie zapa 
•ów żywności, lecz powody czysto wojennej na
tu ry  kazały rzucić Szcremietjewa na tyły Karsu 
przyczem naturalnie mógł on i żywność zbierać.

Ze wszystkiego wnosić wolno, że jazda mo 
skiewska i dzisiaj stoi pomiędzy Karsem i Er- 
x«rum Turcy trzymają się odpornie. Muktar-

Siaza usadowił się na połowie tej drogi we wsi 
aghan-liu — i tam  chce przywitać Moskwę. 

Urzędowy moskiewski telegram zawiadamia o 
nastąpionej nareszcie pogodzie po nie przerwa
nych deszczycj przez cało trzy tygodnie, należy 
me więc wkrótce spodziewać żywszych nieco 
4daiąń  w doliaje K anczaju .

Wspomniana wiedeńska gazeta również myl
nie podaje ilość wojska moskiewskiego na azja- 
tyckiem polu walki. Powiaaa że z 7 dywizyj pie
choty (z których jedna grenadjerska), jednej dy
wizji jazdy i 18 pułków terskich kozaków, prze
bywających * wy,kle na Kaukazie w czasie po
kojowym, Moskwa zdołała wyprowadzić za gra- 
mcę tylko 8 0 .0 0 0 , resztę zostawiając w domu 
dla pilnowauia Czerkiesów i Tatarów. Neue fr .  
Presse zapomniała, że jeszcze w roku zeszłym z 
środkowych gubemij carstwa wysłane zostały 
znaczne posiłki i ciągle dotąd się wysyłają, tak, 
że Loris Melikow ma pod, sobą co najmniej 120 
tysięcy. Turkom również ciągle przychodzą no
we bataljony, lecz ni3 w takiej ilości, j..k tego 
żąda naczelny ich wódz M uktar pasza. W edług 
korespondenta do Daily News, żądał M uktar 
60 0 0 0  co najprędzej posiłków, a wysłano mu 
tylko 8 bataljonów ze Stambułu, odkładając re
sztę na potem Niez&diugo i Persja wmięsza się 
do walki, sądząc z tego co donoszą z Bagdadu 
do pism niemieckich. W  Bagdadzie miejscowy 
gubernator ma tylko 4000 nizamów, a tu  Persy 
wysłali nad granicę 15.000 regularnej piechoty 
i liczną jazdę, tauże regularną, wezwał więc 
gubernator bagdacki do broni całą ludność męz- 
ką od lai. 16 do 60 wieku.

Według pism niemieckich, a mianowicie 
Kol,i. Ztq,  powstanie na Kaukazie nie zostało 
wcale stłumionem. jak donosiły o tem fałszywe 
raporty moskiewskie; rozwijać się ma owszem i 
gotuje nie mało zgryzoty dla Moskwy. Nam się 
zdaje, że prawda leży po śroifcu. tj. że powsta
nie istnieje, ale tli raczej i żarzy się powolnie, 
a nie bucha ogniem, jak chcą nieKtórzy -  i że 
ostatecznie oprócz pewnych kłopotów, Moskwie 
wielkiej szkody aie wyrządzi. Powstanie wyrzą
dziłoby Moskwie nie matą szkodę i mogłoby 
wpłynąć na los wojny wtedy tylko , gdyby Mo- 
sLwa pobita pod Karsem , zmuszoną była się 
cofnąc, a tu na tyłach jej, w górach k aukazkich 
buchnęło ogniem na wszystkich punktach , w 
całym kraju, nie zaś to tu, to tam, częściowo 
bez związku zeiwie się Czerkies na  ̂Moskala, a 
ten go zaraz przydusi.

Najlepszym dowodem, że powstanie tli i ru 
sza się jak może, jest urzędowy moskiewski tele
gram z Aleksandropola pod datą 9. om. Z no- 
wodu ważności przytaczamy go dosłownie: „Od
dział ^moskiewski) ochotników pod dowództwem 
księcia Nakaszydze, przeprawiwszy się wpław 
w pobliżu Sioła U r przez rzekę K urę, uderzył 
w szable na baszy buzuków. Ci pierzcbnęli, zo
stawiwszy w naszych rękach jedaego oficer* in- 
żynierji i trzech prostych żołnierzy.- Otoż -ze- 
kt> K ura, cała leży w posiadłościach moskie
wskich, a w ię’. widać, że oddziafci turecki prze- 
dorŁjłię cichu aż po za Eńw an, aż w okol.ee 
Ts-fiwż, a prowadził z sobą tureckiego inżyn.era 
widocznie dia Czerkiesów, by im gdzie trzeba 
stawiał fortyfikacje. Nie udało się — ale domy- 
ślao się wolno, że podobnych oddzialków kilka 
pchnęli Turey w głąb Kaukazu, co też potwier
dza draga moskiewska wiadomość, donosząca, że 
na drodze z Tjflisu do Aleksandropola — k tó 
rędy to idą zapasy i posiłki dla Moskwy pod 
Karsem — wielki książę Michał, kazał wszy
stkie stacje pocztowe i główniejsze miejscowości 
obsadzić i pilnować wojskiem. Gdyby tam od- 
działki tureckie nie plądrowały lie  byłoby tego 
rozporządzeuia. I  wypada tak : Moskwa na tu 
reckiej ziemi z armją, a Turcy na moskiewskiej 
z baszybuzukami — każdy według możności i 
dotastków swych.

Dzienniki konstantynopołskie zawierają mnó
stwo szczegółów o walkach w Azji. Z urzędo
wych depesz Hassana paszy, komendanta tw ier
dzy Batnm okazuje się, że w tamecznych stro
nach ocdziennie zachodzą utarczki, do tej pory 
jednak nie udało się Moskalom wyprzeć Turków 
z żadnego stanowiska. Z wyjątkiem wszakże je
dnego s ta rc ia , wszystkie inne nie zdają się mieć 
wielkiego znaczenia. (Wiadomości te dochodzą 
tylko do dnia 8. b. m.j W brew rosyjskim spra
wozdaniom donosi Haisan pasza, że wojska je 
go zdobyły wiele karabinów, szabel i pakunków. 
Dwaj kozacy wj znania mikometańskiego, którzy 
przeszli do Turków opowiadają, że Moskale w 
rozmaitych potyczkach pod Batum stracili dotąd 
jednego jenerała, jednego pułkownika artylerii, 
jednego majora od piechoty i prócz tego wielu 
niższych oficerów. ,

Dwie dejiesze M uktara paszy z okolic K a r
su z 30. kwietnia i i. m*ja kie zawierają nic 
nowego. O ataku na twierdzę i jego odparciu, 
donosi on tylko ze słnehów, ponieważ sam stał 
pod Czilakli i me miał bezpośredniej komunika
cji z Karsem.

Według dziennika Turquie liczą w K onstan
tynopolu na 40.000 ochotników Kurdów; W tej 
liczbie 10 000 jezdców , nad którymi dowództwo 
ma objąć Babri bej, syn zmarłego Bederhana 
paszy, także K ard  rudem.

Oztery pułki kawaleryjskie, utworzone wy 
łącznie z Czerkiesów odeszty z Samsunu do Tra- 
ptzuntu dlr, wzmocnienia stojących tam wojak. 
Inni Czerkiesi obwo In samsuńsk ego , czekają 
tylko na j.rzybycie Mehmeta beja, syna Szami 
la , by pójść pod jego rozkazy.

,1Telegramy innych dzienników.
B e l g r a d  11. maja. (prywat.) Rossyjskie 

komitety wstrzymały płacę bośniackim msur- 
gentom i doiadzają im by ludność zwróciła się 
do Austryi z prośbą o zajęcie kraju.

K n k n r p s i t  dnia i ■ moja. Turcy zabie
rają dalej statki z rumuńskich porto w, podpala
jąc te, które nie chcą udać się na brzeg turecki. 
Turcy przeprawiali się wczoraj przez Dunaj do 
Oltenicy i podpalili rumuńską strażnicę. (Tele
gram niniejszy będący także urzędowym rumuń
skim, zbija wszystko to, co poprzedni powicUZ.ał. 
Skoro Turcy przeprawili się do Oltenicy w 
samym dniu (10go) kiedy była kanonada, to już- 
ci musiała zamilknąć nie baterja turecka, ale 
rumuńska. Prz. red.)

B u k a r e s z t  11. maja. (prywat.) Car A le
ksander podarował ks. Kaiolowi baterję karta  
czownio. Wojenny zai ząd rosyjski ofiaro wał ru 
muńskiej armii 2 .0 0 0  kon i; zobowiązał się przy 
tem dostarczyć 36.000 karabinów na rachunek 
rumuńskich dochodów z besarabskieh majątków 
klasztornych. (Majątki te będące własnością kla
sztorów rumuńskich, były dotąd w posiadaniu 
Rosyi, jako lezące w jej granicach. Przed miesią 
cem Rossja wspaniałomyślnie zwróciła je Rumunii 
teraz naturalnie że będzie trzymać wszystko w 
sekwestrze dopóki Rumunia za ofiarowaną jej 
broń nie zapłaci; — czyli innemi słowawi; 
Rosja kupiła te  majątki za 36.000 sztuk kata. 
binów. P. B.) .

Bukarassf dnia 11. maja. Wczoraj pięć 
godzin trw ała walka między rumuńską baterją 
pod Oltenicą, a baterją turecką, koło mieściny 
tureckiej Turtukaj ustawioną a wspieraną przez 
dwa monitory. Turtukaj się zapalił. Dwa razy 

! wywieszał białą chorągiew. I  monitor jeden mo
reno uszkodzony. W  skntek pożarn w Turtukaj 

Turcy o godzinie 8 . wieczór zastanowili ogień 
działowy zupełnie i w nocy cofnęli 3wą baterję. 

t Pod Giurgewem, dokąd się wczoraj udał książę 
Karol, jeszcze nic nie zaszło.

Bukareszt dnia 11. maja. Rumuński kor
pus rozłożony w Bukareszcie i w okolicy kon
centruje się teraz w Dżarażewiu.

Bukareszt d. 12. maja. Od jutra głó
w n a  kwatera moskiewska będzie w Plojeszti.

i Ł o n s t a r t y a o p o l  10. maja. Wczoraj 
i żywa toczyła się walka działowa między W iddy- 
'niem  a Kalafatem. Zburzono wzniesione przez 
Moskali w Kalafacie reduty. Mosaale koncen

t r u j ą  się dalej pod Biaiłą i obwarowują Gi 
'gewo Sułtan ,vy la t amncotję dla wszystkich co 
, brali udział w powstaniu bułgarskiem.

K o n s t a n t y n o p o l  dnia 11. maja. O przy
jęc iu  przez snłtana tytułn „obrońcy wiary“ będą 
i w drodze urzędowej zawiadomione tylko mabo- 
metańskie dwory, niektóre z nich przez osobnych 
kurjerów

i Ateny 11. maja. Chodzą pogłoski że księciu 
^dynpurskiemu towarzyszyć będą do kanału su- 

; eskiego liczne angielskie wojenne statki, stojące 
J pod K rętą .

A u s t r j a  1  W ę g r i y .

WiedeA dnia 12. maja. Na glosy węgier- 
suie domagające się natarczywie wystąpienia z 
powodn i przeciw Rumunji, podnosi Presse, że 
gabinety, a i austrowęgierski, namarkowały tak 
swoje stanowisko, nie odpowiadając na wezwanie 
Rumunji, zaręczenia jej neutralności, iż teraz 
wystąpienia ich wobec wypadków, które jako 
skutki najbliższe wkroczenia Moskwy przewi
dzieć można było — nie meżna się wcale spo
dziewać.

W iedeń 11. maja. (225 posiedzenieMzby 
deputowanych.) N a wstępie p. Stremajer odpo
wiedział ua interpelację Kowalskiego w sprawie 
uieprzyjęoia podaana miejscowej Rady szkolnej 
w Hruszowie, wystosowanego do starostwa Sam
borski ogo. W edług -row kow ania $• ministra, 
m ie js c o w e  m iy  szkoihrhni składem swoim, 
ani zakręcili działania nie są państwo wemi wła^ 
dzami azkolnemi, i przeto nie mają obowiązku 
trzymać się przepisu o języku urzędowi m , lecz 
służy im prawo używania w podaniach każdego 
języka w kraju praktykowanego. W tym duchu 
wy dano do galicyjskiej krajowej Rady szkolnej 
polecenie, aby okólnikiem zawiadomiła okręgowe 
Rady bzkolae. Niemcy i świętojurcy przyjęli to 
uświadczenie ministra oklaskami, a me znalazł 
się nikt, ktoby był ministra tbjaśmł, że w Ga
licji nie praktykuje się jeszcze język mo
skiewski.

P ro jek t o p ija ń stw ie  st kwalono w  trzeciem  
czytan iu , poczem  n a stą p iły  spraw ozdania  różnych  
kom isyj o petycjach C h r z a n o w s k i  przedło
ż y ł petycje k om itetu  ga l. T ow arzystw a  gospo  
darsk iego o przyw rócenie wyrobu i  sprzedaży  
so li bydlęcej. P f l i l g l  z M oraw y poparł ją  n a 
sta jąc , aby tę  w lokącą s ię  od k ilk u  la t  spraw ę  
rząd za ła tw ił przy u g ta z ie  z W ęgram i. P e ty c ję  
przekazano rządow i do u w zględ n ien ia  ile  m ożno
ści. J e s t to  stereotypow a uchw ała, na k tórą  rząd  
nie zw raca n aw et uw agi.

T ak  sam o za łatw ion o petycje gm in  D ora i  
B ab in a o b ezp ła tn e u żyw an ie  soli nui (ref. Czaj 
k ow sk ij. W łaśc ic ie l A lek san d row ie w  K rano- 
WLkiem p. A n to n i Ś m i a ł o  w s k i  prosił o od • 
p isanie podatków  z p.,wodu p o ża ru , k tó ry  mn 
zn iszczy ł ca łoroczn y  dtouód. P rz ek a io n o  rżądo- 
w, do zbadania i  ew entualnego  u w zględ n ien ia . 
B i e  1 e c k i  T eodor n au czycie l w  D olin ie  prosił
0 opiekę przeciw ko nadużyciom  m iejscowej R ady  
szkolnej. P rzek azan o rządow i. P ety cje  gm iny  
B rody o przem ianę tam tejszego  gim nazjum  n iż 
szego  na w y ższe  i calue z w ykładem  niem ieckim , 
tud zież gm iny Z łoczow a o r o z s ie iz e n ie  gim na
zjum  odstąpiono rządowi do zbudama potrzeby. 
P e ty c ję  k ilk u  g m ii  pow iatu  T arnow skiego o bu
dową gośc iń ca  a T a m o w a  do Z akliczyna uzna
no za  za ła tw ion ą  b u d żetem , podobnież petycję 
listonoszów  i  w o źa y ch  p ocztow ych  ze  L w o w a , 
natom iast przekazano rządow i p etycję te legra fi
stów  w stacjach prow incjonalnych o zrów nanie  
ich  p łacy z  k ancelistam i lub eK spedjentatii po
cz to w y m i, jakotez petycję n au czycie li domów  
karnych o nadanie im  charakteru  urzędników  
rządow ych. P rzem aw iał za  n;ą ks. U hełm ecki. 
\v  skntek  petycji N ice fora  (Szczurowskiego z 
T arnow a zalecono rząd ow i, aby w y to czy ł ś led z
tw o W sp raw ie sam obójstwa brata  jrgo  ks. Jan a
Szczurowskiego.

D o  porządku dziennego przyszła  Izb a  nad  
skargą D a w i^ ^ R o z d a fa  ze Sądow ej W iszn i 
przeciwko- nędoiego p ow iat. P rotun

Ostatnią z petycyj B jk u sK icn  była od 
Izby adwokackiej w zniżenie poda-
-tka adwokackiego, o ziiiesie^ę bezpłatnego za 
stępstwa ubogich, o wydanie ta iyfy  honorarjów
1 uproszczenia egzekucji jakowych. Tylko uw& 
ostatnie puńkta przekaz ‘ło  n uisterstw n spra
wiedliwość*, pierwszy będzie ^załatwiony 
przy reformie podatków a drugi już załatwiono 
przy analogicznych, petycjach innych Izb adwo
kackich. błąd petjjcjami wiciu gmin morawskich 
przeciwko niezmierny w wydataom na kcleje że
lazne przeszła Izba* do poriądkn dziennego wbrew 
wnioskowi komisji, która chciała je przekazać 
rządowi. Następne p^iedzenie we wtorek. Na  
porządek dzienny przychodzi ponownie projekt 
o lichwie galicyjskiej, na którego zmianę wpły
nęła w komisji tylko poprawka Scharschnudta, 
dotycząca kredytu Kupieckiego. Poprawki Men- 
gera i Hbnigsuana upadły, ale przyjdą zapewne 
znowu pod dyskusję.

* W  komisji podatkowej d. 12. b. m. mini
ster Lasser odpowiedział na wątpiiwośoi poru
szone przez p. Krzeczunowicza, co do wpływu 
reformy podatkowej na ceasus wyborczy. Rząd 
myślał o tem i jest tego zdania, że po uchwalo
nej reformie podatkowej, jeźli zajdą zmiany do- 
nośniejyze pod względem uprawnienia wybor
czego, będą sejmom pi zedłożone odpowiednie pro 
jekta. Teraz nie ma powoda troszczyć się o to, 
zeby prawo wyborcze nie zostało rozszerzone. 
Tego samego zdania jest także większość komi
sji. — W komisji kolejowej na wniosek dia. 
C z a jk o w s k ie g o  uchwalono rezolucję wzywa
jącą rząd, aby wziął pod rozwagę budowę kolej

drugorzędnych w północno -wschodniej części Ga- mob6jca przerżną* sobie gar di o od ucha do ucha i 
licji przy pomocy subwenoyj kraju i państwa,“ krtań tak, iż sinibrć natychmiast nastąpiła.

* Poprawki do ustawy o lichwie, odesłane K a ł y  s l o c / y ń c a .  Tajemniczy chłopak po- 
komisji, są następujące trzy : Tjap. M engerwno- rządnie nbrany mający lat około 13, przyuiósł dnia 
s i : „Przekazać § lszy projektu komisji z pole- 9. b. m. zamkniąty podr6żny knferek dt Markusa 
ceniem, aby go przeobraziła, trzymając się za- Jaden, ślusarza pod 1. 10 na Starym Ryni a i pole- 
sad następujących: a) żeby wyitępkowi § Igo cił mn dorobienie kluczyka, któ*y miał zgubić. Na- 
nadaó ścisłą definicję; b) żeby ustawa nie roz- ■ stępnie odszedł zostawiwszy knferek. Po chwili 
ciągała się na interesa baadlowe między kupna-, wrócił rseczony chłopak i otworzył dorobionym już 
mi. — Dep. Eon^gsrcaun wnosi: 1) Zamiast kluczem knfereu, z którego wyjął i zabrać różm
wyrazów: „w zamiarze wyoiągnienia z udzieło- rzeczy, poczem się oddalił pozostawiają", kuferek 
nego kredytu zyskn przesadnego" położyć wy- Marku,,wi Jnden. Wkrótce okazało się, iż ten ku 
razy: „w zamiarze wyoiągnienia z kredytu po- ferek pochodzi z kradzieży, dzieciak jawił się bowiem 
życzkowego, udzielonego małym właścicielom po raz trzeci o godzinie 2ej z południa, Mcz tym 
ziemskim i małym przemysłowcom, zysku nie-,razem nrzed mieszkaniem ślusarza, żądając, aby mn 
stosunkowo wielkiego;" 2) zamiast wyrazów: wyniósł knferek. Markus Jnden wyskoszył oknem, 
„zawierał z biorącym kredyt warunki" położyć lecz nie zdołał przytrzymać młodego złoczyńcę, który 
wyrazy: „nakładał biorącemu kr dyt waru a k i ;“ chyżo umknął. Knferek deponowano w policji.
3) zamiast wyrazu: „nierównowagi umysiu“ (Qe- j f f i a u f h a  t e a t r a l n a .  W teatrze h*. Skarbka
miithsaufreguiiij) położyć: „nędzy lnb konieczno- dzisiaj „Dwie bl-zny “ „Świeczka zgasła," komedje 
ści“ (Zwangdage); 4) v ymiar kary zniżyć co (B) ; A. Fredry i operetka Offenbacha „Joasia płacze a

^ Szereg benefi.ów tegorocznych sauknie we 
środę bonefia p. Władysława W o le ń s k ie g o , na

_ . . Fredry i operetka
aresztu do 3 miesięcy (z 6 miesięcy), co do g r z r - ' j aj gję śmieje." 
wien do 500 złr, (z 10U0 z łr .) ; 5j dodać u s tęp '
ta k i : „Przepisy te nie stosają się jednak do in- ___ _
teresow handlowych." — Depu^. Scharschmid j który wybrał sobie beneficjant wyborną koniodję w 
wnosi: {5 aftach Oktawiusza Fenillefa „Miłość ubogiego

. I) Ustępowi pierwszemu §. 1. nadać brzmię- młodzieńca." Tak wybór sztuki, jako też zasługi bo
nie następujące; „Ktoby Udzielając kredytu za- nericjanta który stał się prawdziwym ulubieńcem pu- 
wier< i z biorącym kredyt warunki, o których bliczno-iei, nie pczwa’ają wątpić, że wszystkie miej- 
wie , że w skutek nadmiar* korzyści przyzna-' goa będą zajęte
lyc-h dającemu kredyt, muszą spiowadzio eko-l n i a n  p o w i e t r z a .  Dziś 13. mada +  15° I . ,  
nomiczną zgubę biorącego kredyt lub p ryczy- (Powietrze barazo przyjemne i ciepłe, ale w przer- 
nio się do n i° j, i że na takiej ich właściwości waca deszcz pada. Wczoraj, w niedsielę, mieliśmy 
biorący kredyt pozuaó się ni. zdolen w snu te j gorąco jak w lipen. W południ* termometr pokazy 
słabości umysłowej, braku doświadczenia lub ró- wał w cieniu +  20°. Ludność miasto nszcze łUwioaa 
wnowagi um ysłu, staje się winnym występku i pierwszym tal pięknym dniem tej wiosny cdwidzaia 
karany będzie aiesztem cd jednego do sześciu tłnmnie wszystkie przechadzki i ogródki. W tym je- 
miesięcy lub grzywnami rd 100 do 100C złr.“ dnym dniu d*zewa prawie całkiem się rozwinęły.
2) Dodać nowy paragraf brzmienia następujące
go: „Ustawa niniejsza nie stosuje się do inte
resów handlowych w myśl artykułu 2 7 lgo ko- 
deksu handlowego z dnia 17. grudnia 1362 roku 
(Dz. p. p. pod L. 1 z 1863 roku), tudzież do 
innych interesów handlowych, w których biorą
cego kredyt uważać trzeba za kupca w myśl 
artykułu 4., 5, » ó. kod. handl. i jako z kupcem 
z nim się obchodzić*.

Kronika.

P .  B I .  S a b o w s k i  prosi n u  c sprostowa
nie wiadomości, jakoby zamiarem jego było wydawsć 
w Krakowie pismo p. t. Nowiny wojenne. Projektem 
tego wydawnictwa zajmuje «ię kto inny.

K o l e j  T a r n o w s k o  - Ł e l u c h o w A a  
wydawać będzie począwszy oc dnia 15 bm. bilety 
do jczdy tam i napcwiót za zniżoną ceną, ważt.» na 
3—6 dni, mianowicie z Tarnowa na wszystkie stacje 
w kierunku do Nowego-jącza na 3 dni, od Burego 
Sącza zaś aż do Mnszyny-Krynicy na 5 dni: z Gry
bowa do Nowego-8ąc*a na 3 dni; z Nowego-aącza 

Lwom d, 14. maja na wszystkie stacjo Muszyny-Kry nicy również na
B a d n l  m .  L b o w s  postanowili na czeććid dni. Pierwsza to kolej w Galicji, która w dolne 

prezydenta Jasińskiego uau w sobotę w sali rata-1 zrozumianym interesie własnym i dia dogodności po
ssowej ucztę zamkniętą subskrypcyjną. Uchwała ta 
zapadła większością głosów. Znaczna mui<jszość bo 
wiem sprzeciwia się dawania bank>eta i chce z kwot 
subskrypcyjnych utworzyć fundację, którabj trwalej 
uczciła urzędowanie p. prezydenta. Zdaniem naszem 
mniejszość ma rację w teraźniejszych ciężkich 
czasach.

A u k i e t a  g o i r z e lu ia i i a .  Komitet Towarz. 
gospodarski, go wezwany przez n o t o  p o l s k i e  do 
zwołania anniety właścicieli gorzelń i rzeczoznawców 
dia zbadania przeuiożonej Radzie państwa ustawy o 
podatku gorzelnianym, uprosił na dzień 18. bm na 
godzinę 10. rano w tej tak ważnej dla kraju spra
wie yy. : Piotra G ussa, Stanisława Polanowskiegc, 
Edwarda Kopeckiege, Jakóba barona Romaszł ana 
Hipolita Bochdana, dra Rudolfa Gilnsbergs, Zjgmun 
ta Zncker, Kazimierza hr, Wodzickiego, Jnijnsza 
Schnnrpfeila, Stanisława hr. Drohojewskiego, Edwar
da 'Waissmana, Marcelego Gołębskiego, Leonarda 
hr. Pinińskiego, Kleczyńskiogo, urzędnika. Wydziału 
krajowego.

JP o e iie d z eu ie  Towarz. przyrodników polskich 
im. Kopernika odbędzie się jutro 15ge o godz. 6 wie
czorem -w saii N. 3 na wszechnicy. Na porządkn 
dziennym: 1) Prof. dr Ciesielski. O wpływie promie
niowania na transpirację u roślin. 2) P, Dunikowski. 
Enganei jako typ wygasłych wulkanów.

B r  K t a n i s ł a n  u z l a c n to w s L i  , starszy 
radca proknratorji skarbowej we Lwowie, został prze
niesiony w stały stan spoczynku i otrzymał wyraz 
zadowolenia cesarskiego za dłogoletnią, wtórną i  zna
komitą służbę.

Pan A I l o n ą  B j l s k f , prof. gimnazjalny w 
Czerniowcach, otrzymał posadę nauczyciela przy gim- 
uazjum I I I  okręgu w Wiednia.

W i l l k ą  l u n ę  pożarową widziano wczoraj 
o godz. 10 wieczorem na prawo od traktu Janowskie 
go. Gorzała prawdopodobnie Rzęsna-Polska lut Borki 
Dominikańskie.

r o g r z e h  Klotyidy z Plaszczewsaich B r z o 
z o w s k i e j  odbył się przy nader licznym udziale 
publiczności, całego świata arystokratycznego i naj
znakomitszych osób , między któremi zauważaliśmy 
hr. uamiestniKs. i hr. Neipperga z małżonkami. Nie
boszczka posiadała wielo przyjaciół i zhajomych, któ 
rych orszak otaczał trumnę, za którą postępowały 
dwie dorosłe córki, panie Bielska i Małachowska ze 
swoimi mężami. Była to zicna, szlachetna matrona, 
pełna cnót domowych, towarzyskich przymiotów, ko
chana, ceniona i szanowana przez wszystkich, którzy 
znali ją bliżej, sympatyczna każdemu, kto się kiedy
kolwiek do niej zbliżył. Szczerego i szlachetnego ser
ca, lubiła i protegowała młodzież, a we wsrystkich 
przedsięwzięciach dobroczyuuych brała chętny i go
rący nazioł. Zmarłej towarzyszy żal powszechny do 
grobu. Cześć jaj pamięci!

S t a t j  s l j  „ a  p o c z to w a .  W kwietniu b. r. 
nadano we Lwowie 178.362 listów prywatnych nie- 
polecouych (między temi 3.874 do adresatów w miej
scu) 67.672 kart korespondencyjnych, 17.998 posy
łek pod opaską, 4.321 posyłek z próbkami, 154.191 
egzemplarzów gazet, 58.619 listów urzędowych, 
22.745 listów poleconych, 4 451 przekazów na łą
czną kwotę 610.712 zer., 3L.314 posyłek wartościo
wych (między temi 9 239 za pobraniem w łącznąj 
kwocie 77.949 złr.); ogółem 540.173 posyłez, zatem 
o 32.626 mniej jak w maren b. r.

Nadeszło zab do Lwowa i 29.549 lisków prywa
tnych niepoli conych (międiy temi 3.874 w miejscu 
nadanyc-hj, 47.084 kari korespondencyjnych, 31.590 
posyłek pod opaską, 2.260 posyłek % próbkami, 
18.500 egzeirplarrów gazet, 37,684 listów urzędo
wych, 26.026 listów poleconych, 11.284 przekazów 
na kwotę 279.228 złr., 20.030 posyłek wartościo
wych (między temi 701 za pobraniom vr łącznej kwo
cie 12 055 złr j; ogółem 324.007 posyłek (o 12 222 
mniej jak w poprzednim miesiącu).

B e p u t a .  J — Wczoraj zLżyła deputacja ze 
Stanisławowa złożona z burmistrza dr. Ignacego Ka
miński go, ks. kan. Jana Ki-ssowskiego, Wincentego 
Majewsa.ego i Szymona Freunda w ręce br. namiest
nika dyplom obywatelstwa honorowego, nadanego mn 
przez radę miasta Stanisławowa.

h a in o b w js iw o . Józef Fękąjło, właściciel 
realności L 9 przy niicy Tkackiej, odebrał sobie ży
cie dnia 14. bm. o godz. 4 z tana przez poderżnię
cie gardła brzytwą. Oiwrplaf on na melancholję. Sb

drożnych zaprowadza pudebne ułatwienia jazdy. O 
reformie w tym względzie na innych kolejach galic., 
w szczególności zpś aa kolei Karola-Lodwika, nic 
dotychczas nie słychać, a byłoby bardzo poż^dauem, 
aby dyrekcje kolei tylokrotnie ebjawi.nym życzeniom 
fubliciności nareszcie zadość uczynić zechciały.

K r u k ó w  12. uiaja. Dr. Rehmann, krakowia
nin, docent botaniki w uniwersytecie Jagiellońskim, 
wrócił do Krakowa po dwuletnim pobycie w obcych 
krajach, głównie zaś w ńiryce południowej, jak Przy
lądek Dobrej Nadziei, oraz w krajach Kafrów f Ho- 
teutotów. Przywiózł on z sobą bogate zbiory bota
niczne

Wczoraj oLzymai na tutejszym uniwersytecie 
p. Stanisław Łarys-Nibdzielski stopień doktora praw.

Dyreuoja policji Drzcszkodziła wczorąj wyjazdo
wi do Ameryki jod dnie włościańskiej f  S>ąrów, la- 
rafji Sękowy pod Gorlicami, składającej się i  sied
mio osób (dwoje redmeow, trze h syJów i dwie 
córki, z którycn najstarsze dziecko miało 10 lat a 
najmłodsze l 1/? uuknj. Przybyli ta oni koleją żela
zną i posiadali tak mało, Zeby im to zaledwie wy
starczyło do Hamburga i ztamtąd z powrotem do 
domu Widocznie więc jest w tem r^ka jakiegoś 
ajenta wyzyskującego ciemnotę ludu* z pomocą miej
scowej władzy, bo dowodem tbgo świadectwa wydana 
prz iz wójta Sękowy z d. 2. kwietnia d. r. i probo
szcza tamecznego ks. Jana Kielarza, stwierdziające, 
że „ta familja jedzie do tak zwanego kraju Amery
ka." Głnpota tego świadectwa, pisze Czas, przeko
nywa, że ai tor jego powinien być oddany pod dozór 
jako niewłasnowolny, a nie żeby *niał piastować 
władzę.

ń i e l o n a  n a d  Z b r n c z e m  10. maja. J tk  
daleko posuwają „prowodyry ruisLaLo i środa" awój 
zakres działania, niech posłnży fakt następujący; 
Dnia 6. maja b. r. gr, kat. ksiądz Łysyueckij, po 
dość bndującem kazaniu, zaczął mówić do „prawe* 
wirnycl* chrestijan o toczącej się na Wschodzie woi 
nie, przyczem polecał Bogn bitną armję cara, nakl- 
zal parawanom, by się gorąco modlili do „sotworr- 
tela wseho świta" o zwe leżenie „uechrestiw, nedA 
wirkiw, czerez wojsko carja, wsich słoweńskich nJ- 
rodiw oswobcdytela." Szczęściem, że nasz ludek, jff- 
ko bezpośrtdnio na granicy moskiewskiej mieszka- 
jący, jest aż nadto przekonany o świetnych rządach 
despoty — przeto naukę całą ks. Łyeyneckolic popro- 
stu wyśmiewa, i swym chłopskim rozumem mówi : 
„Nąj tomu Boh pomahaje, kto na dobre tiahne". 
Radzilibyśmy zatem szanownemu duszpasterzowi, by 
podobnych demonstraeyj na przyszłość zaniechał, gdy: 
wszelka jego praca na tym jałowym gruncie wcnl 
się nie przyjmie. lUuzej niechaj sam wyruszy zs 
armją kiszeniewską jako „feldpater", a prędzej mo- 
Ze mn się nda na polu marsowem- ^chresta" do- 
smzyć. ‘

N o w y  g a c i  11, mąja. Dnia 7. maja b. J • 
zgorzały budynki włościańskie w Maszkowicooh 
przyczyna pożaru niewiadoma, Szkoda ubei:piecxu| 
wynosi 800 zł.

Z a t o r  13. mąja. Od kilka dni msmy dopici 
prawdziwą wiosnę —- wszędzie zapach czuć, i co dl 
wniojsze zimna ciągłe zatrzymały, to obsenie popr 
wi się—gdyż dnie i noce ciepłe, a deszczeki nocne- 
mi czasy przechodzą i wszystko w roli w górę bujaj 
nawet i owoce, o które byliśny w słrachu, kwitną 
nam okazale, żeby tak maj przeszedł, nie byłoby 
źle— bo prośmy w teraźniejszych czasach, aby nau 
tylko gorzej nfe było, to jeszcze wegetować będzie^ 
my. Oeny zboża poszły w górę o 507o- Ziemniakóf 
dosyć brak i korzec stary nad 3 zl. i to lichej mil 
ry, bo też nowej nie znamy n siebie, któż ją będzl 
kapować i gdzie? Źiby tu ns jarmarkach sprz* al 
wano, pbwnoby był poknp, bo niby przymus egzy-l 
stąje Bras grosza n maiych i znpcłay braa kredyj 
ta dla tychże w skutek nieprzyjemności izraelitol 
przez ludek wiejski sądownie czynionych, ponieką 
i alnsznych.

W ©i'sasaw» 11 maja. (Różne wiadomości.] 
Po ostatecznem obliczenia i wypłacenia co koma na-i 
leży tytułem kosztów uczty wydanej na cześć SiemU 
radzkiego, pozestało r«manentn 205 rbli 40 1 op. 
Kwota ta jednomyślnie przeznaczoną została na za-^ 
pomogę jednorazową dla malarza kształcącego się w 
sztuce, jednego lnb więcej, a to według uznania ko
mitetu Towarz. zachęty .ztnk pięknych.

Towart. osad rolnych w uznania zas*iig położo
nych przez prelegentów, którzj odczytami awo§umi



d z t e n n ik ; p o i£K i 3
p n y o ijm u  osadom przeszło 11 tysięcy^rubli, na posio 
dzenit 7. kwietnia br. odbytem, postanowiło. Nazwać 
do,,,A , w którym pierwszy oduzUi wychowańcjw za
mieszka. , domniem „Prelegentów Warszawskich* i 
umieścić mi mm tablicę marmurową z następującym 
napisem: „"Wzniesiony z dochodu z odczytów publicz- 
nych w "Wa,ssawie od roku 1875 urządzanych. Pa
miątkę Wdzięczności prelegentom umieścić postanowił 
zarząu Towarz. 14. maja 1877, jako w pierwszą ro 
cznicę otwarcia Osady

Wracz. Wiedom. donoszą, Ze na K aakizii ma 
być wkrótce dwadzieścia kilka nowych szpitali, w woj
skowych uo.-ganizowanych, prócz tych oczywiście któ
re jnz są i pełnią swe czynności.

„Leaca** opera Moniaszki zostanie wznowioną w 
przyszłym tygodniu. Partję sir Plnppertona grywaną 
niegdyś przez nieboszczyka Prohazkę wykona p Wa
silewski.

ToWarz. kred. miejskie zamierza jeszcze w tym 
rokn przystąpić do budowy własnego gmachu na placn 
kupionym na ten cel przy ulicy "W i idzimiersziąj

Nowe przepisy. Istniejące w naszym kraju tzw. 
kantory komisowe, zostały poddane ogólnym przep 
som obowiązującym podobne zakłady

V  zakiuii~e fotograficznym E bie.
wąją obeczie grupę pamiątkową « W a ^ ^
■ladiiików biorących udział w u0*01 
tygodniem na cześć J J j f ^ S S T b h w a lk o w o  leżące 
przy i r ^ c - b y d g o s k o - t 01 lińskiej nabyła za 
525,000 » r ł  cesa rsn  Lamera nadwerna król. dóbr 
ikinilijnych. Kobra oddano dotychczasowemu właści
cielowi Nitze w d -ierław *

£nów jeden majątou przeszedł w obce ręce w 
okolicy Witkowa. P. Dominik Koraszewski sprzedał 
bowiem swoją wieś Malenin Karolowi Stichowi, 
Niemcowi.

Z  Ostrowa piszą do Posener Ztg co następuje: 
Tutejszy zarządzający młynem’M. ndał się pizud k il
ku dniami z rozkazu swego pryncypała iuimaiik<i do 
K alisza dla Zakupienia zboża. Przybywszy aa komo
rę w Szczypiornie, zapytano go po okazaniu legity
macji , er y by próez tego nie miul czego przy sobie, 
n-. oo oświadczył, że ma 130 tal. pruskiej mone
cie i  wyciągnął zarazem z kiessfeni woreczek dla po
kazania tych pieniędzy. Urzędnik mosziewski zabrał 
mu natychmiast w^reesek, udcl rię z nim do naczel- 
t :s_ zwtaory, z  którym powrócił niezadłngo do izby 
urzędowej, gdzie otworzono worek, a po wysypania 
zoli pieniędzy wrócono mu monetę talarową i złotą, 
resztę zas około 70 td .  składającą się z półmarko 
wek i markówek skcnnskcwauo i wraz z panem M. 
odstawiono do Kalisza. -Tu oświadczył pan n i . , że 
jeżeli nie wolno mieć takich pieniędzy, powróci z nie
mi do domu, ile żę to nie jego lecz pryncypała pie
niądze. M*mo to wszakże nie oddano mu ic h , lecz 
kazano podpiaftć protozół po moskiewska spisany, któ
rego jako niezrozumiałego dla siebie podpisać nie 
chciał, zaprowadzono go do więzienia, w którem prze
siedział 3 dni; dopiero jego żonie, która podążyła za 
nim, ura.u się tmoimć go za złożeniem kaucji ozcło  
1 3 0  rubli. Z  zaorał rch pieniędzy nie zwrócono ma 
dotychczas ani szeląga. ZresBtą pan M. nie dopuści 
się la  granica Ładnego przestępstwa, coby takie po- 
ztępowanie utpruwieduwic mogło. Korespondent do
noszący o tern, dodaje, że podobnego postępowania 
władz meskiewskicn wcale sobie wytłumaczyć nie mo
żna i  wymagałoDy rychłej interwencji dyplomatycznej 
urzędu kanclerskiego Rzeszy niemieckiej.

WTf l i e ń  12 maja. ( K r o n i k a  W i e d e ń s k a . )  
Kr. uBdv,'i, AoJsiel i b yf .  rąyjmcwany wezoraj przez 
Oesarza na pasłechanin ~— JfrzadwoaurtJ o gud*. 11 
eesa n  w towarzystwie j*nerał« Mondel był w Collj- 
U.UŁ w Rudolfsheim m wysławię dzieł sstnki i  prze-

mjBtBiblioteka uniwersytetu wiedeńskiego obchodzi 
dzisiaj stuletni jnjilensz swego imienia. Założoną 
ona została przez cesarzowę Mar.ę-Teresę, a wźbo- 
'■ .couą przez ceaaraa Józefa I I ,  który d*r0J ''a êj 
-su tysięcy tomoff, zabranych z rozmaitych klaszto
rów. Obecnie biblioteka liczy przeszło 240 tysięcy 
tomów.

O g ło s z e n ia  u r z ę d o w e  „Gai. Lwow.“ z 12. bm.
L i c y t a c j e .  Realność pod 1. 77 w J a worek t  (powiat 
Brzesk oj. Cena wywołania 1244 zł. — Realność pod 1. 90 
w K ieL no wicach (powiat Tucuów) Cena wywołania 150 
złr. — R e-lność pod 1. 75 w Bukaczowcach (powiat Woj- 
ndów). Cena wywołania 40J złr. — Realność pod 1. 20 
w Biczycauh (powiat Nowy SączJ. Cena wy wołania 2920 
złr. — Realn-jść pod 1. 235 w Rożnowie (pow iat Zablo- 
tow). Cena wywułauia 6u0 złr. —■ Realność pod 1. 65 w 
G rzjstynie (2. parcel ) (powiat Maków). Cena w ywołania 
60 złr. — d o m  w Krzyżu pod i. 203 (powiat Tarnów ). 
Cena wywołania 20 złr. — ^ w Boho- 
rodozauach. Cena wywołania bu z*r. Realność pod 1. 
66 w Ghrusnie (powiat Szuzerzecj. Cena wywołania 198 
zir. — Realność pod 1. 37 w Boianowicąch (powiat Ni- 
żaukowice; Cena wywo *“ ia 0 zł. — Realność pod 1. 
4 w Mai.Kow.uL-i1 (powi Radymno). Cena wywołania 
400 zł. — Obie na laecz b a n i c u  w i o ś c i a ń  s J i e g o :  
Realność p od i. 9 w » o wie (powiat Radymno). Cena 
wywołania 485 złr. — Realność pod I 129 w Sarnach 
(powiat Krikowiec). Cena wywułamą 350 z i r

D ział literacKo -  a rtys tyc zn y .
Kaukaz. Wspomnienia z dwunastoletniej nie 

woli. Opisanie kraju , ludów, ich zwyczajów, oby  
cz<~pw, walk itd. Zeszyt 1 V. 8ka str. 320. N a kła d  
Księgarni fo lskiej, 1377, Przedpłata na całe 
dzieło 3 złr.
, r , t en zawiera: Linje strategiczne. Poclód  
Moskali na wyprawę. Opisy kiain i ludności. Jussuf 

mc w -Utu^ichu. Lesgm  z Polski. Ormianin uzna
jący^ się Polakiem. Zamordowanie emisarjmza z gór 
w Ozyraehu. Kazi-Ramach. Abdał-Rachman. Mirza- 
Dzemoł-Eddin. Pogranicze wojenne. Turczy dach. 
K ięB&a -aosicaii pod Oergebilem. Mirza z Auhtów i 
jego polityka. Śmierć dwóch Polaków. Oblężenie 
Bałtów. S u n y  tragiczne. "Wsłki i sztormy. W ywie
zienie Abdul-RachmLiia. Zdobycie Gergebila. Moskale 
w Czoch. Odwrót najezdników. Powstanie Achtyń- 
skie Pochód forsowny Moskali. Port achtyński ata
kowany przez Szamiia. B itwa miskendżyńssa, Oswo- 
budronie foitu. Okiucieństwa. Sądy. Śmierć Mirzy z 
Achtów Nadzwyczaj zajmujące to^zielo daje nam obraz 
ochaterskich walk, jakie plemiona kankazkie staezały 
przez lat eto z najezdniczą armją moskiewską, która 
wynosiła 200*000, a często dochodziła do 3 0 0 .0 0 0 , 
zawsze uzupełniana świeżemi posiłkami. Tylko gdy 
Moskwa prowadziła wojny w Europie częśc tej ar/ 
mji była wycofywaną, stale jednak zawsz. petrzeoa 
było ją  zasilać, goya topniała ona w górach w walce 
z n.elicznym ale bohaterskim Indem. Obrona Kaukazn 
doszła do swego szczytu pod wodzą SzAmila, który 
trzydzieści ostatnich lat niepodległości Kaukazu 
prowadził bez wypoczynkn zacięty buj. Autor niniej
szego dzieła w tej właśnie epoce skazany w sołdaty 
na Kankaz przebył tam lat dwanaście. Przypatrzył 
się wcikom, w których zniewolonym był przyjmo
wać udział, puziiŁł kiaj i lady kaukaskie, zbadał 
jego historję i spisał nam swoje pamiętniki, które 
jako cenny przyczynek do dziejów w ogólności i do 
męczeństwa polskiego w szczególności zajmie niepo
ślednie miejsce w l i ’oratorze naszej i jak s ło m ie  
krytyka orzekła, jedno z pierwszych miejsc w lice 
raturze europejskiej dotyczącej Kaukatu. Będzie ono 
niebu? niuną wskazówką dla czytelnita w bieżącej 
wojnie, która może głównie będzie się toczyć ze 
strony Kaunazu, a może nawet Kankaz odegra w 
niej nie małą rolę. Nie mieliśmy dotąd żalnej mo- 
nugrafji Kaukazu, ani pamiętniuów tylu tysięcy P o
laków, za spiski i podejrzenie o takowe masami zsy
łanych w tę stronę, głównie z tego powoda, że bar
dzo rzadko komu udało się ztamtąd wrócić.

Kronika sądowa.
( W lazł P iła t w Credo j — przestroga dla naszych 

posłów).
W i e d e ń 9. maja. 

b. “i. odbyła się przed trybunatom ka- 
Wiedniu publiczna ustna rozprawa, b

linia 7. 
sacyjnym we

karI  “ « „Icka. fr o c e d u a
i  ^ Połozwarta rokiem zaprowadzona zniosła

się wyciągnąć nauka. Procedura 
- — arta lokieia zaprowr 1 

dawne prawo rekuran * nie T
ale także zwykły ek.'tryounał orzeka o^wYnie S -  
rżonego w p i e r w s z e j  i o « t a t n i e j i ń » Ta n-

W Kraterze odbywała się pod protekcją ministra. c j i. Istnieje wprawdzie r^żnunie nieważności, ale
rolnictwa, wielka wystawa drobin. Dzie nastąpi roz 
danie nagród. Publiczność dość tłumnie odwidzała 
wystawę. —  "W Kohenan odbędzie się d. 13. i 14. bm. 
wystawa koni.

Z  O d e s g j r  piszą, że od chwili wypowiedzeń a 
wojny, mieszkańców napadła manja pisań :a wierszy, 
k< irc drukują się masami, aie nikt ich kupow< ć nie 
cho Już to literatura smutnie obecne »toi w Odes
sie. W  ezasie wojny milkną i“aBy> W1 *tor°żytne
prwysłowie, to tez w ozyteimach publicznych pustki, 
t L  że  jm sii z  wl.śa.eiM i takich czytelni ogłosił, 
u  gotów jest książki posyłać abonnentom nawet 
na oddalone przedmieścia Odessy, gdzie większa 
część mieszkańców obecnie się przeniosła.

tylko z powodu usterek popełniunych przeciw formie° 
Dla zaszłej nk formalności można zwalić wyrok ale 
zwalić go dla tego, że w pierwszej instanąj. ŁU ia l  
skazany człowiek n i e w i n n y ,  na to ustawa nie 
pozwala. Owoż rozprawa, o którą chcemy mówić, 
dowodzi, jak niebezpiecznem jest takib prawo, jak 
łatwo sędzia pierwszej instancji może się pomylić i 
ja-, gruntownie powinni się zastanowić nasi posłowie, 
zauim zdecydują się głosować za rządową nowelą 
przed Radę państwa wniesioną, Według Której dla 
nioobarczania najwyższego trybnnalu zbyt wielką 
pracą, zażalania nieważności i tak już szczupłą miar
ką wymierzone i tysiączncmi najeżone formalnościa
mi dalszym jeszcze mają nledz ograniczeniom!

Fakt pokrótce był następujący:
W  pażdzimaiKu 1873 wyrobił sobie Dawid Katz 

z Lubaczowa egzekucję sądową przeciw Jędruchowi 
Hakale, który kwotę 25 z ł. był mu winien. W oźny 
Walenty P iłat przeprowadzał tę egzekucję, a że J ę  
drach Hhkało jej się opierał, przeto obecny tgzekn  
cji żandarm zakuł go i  odprowadził do Lubaczowa. 
Na to syn H_kały, hedko zakłada konie do wozn, 
aby jechać za ojcem i starać się o jego uwolnienie. 
Dawid Katz siada także na wóz, bierze cugle w rę
ce, ząjeżdża w Lubaczowie do żydowskiej gospody, 
wypycha Fedka za bram ę, zamyka j ą , u po kilku 
dniach sprzedaje wóz i konie.

W procesie karnym, który się ztąd wywiązał, 
aidchanc nBznych świadków, między innymi woźnego 
Piłata, Dawid K atz poniósł zatłużoną karę , aie i 
P iłat został skazany za zbrodnię oszustwa popełnio
ną przez fałszywe świadectwo. Sąd krajowy we Lwo
wie uznał go winnym, że słnehany jako świauek w 
listopadzie 1874 i w kwietnia 1875 zeznał, jakoDy 
Jędruch Hakalo oddał był dobrowolnie Dawidowi 
K atz konie wraz z wozem , co według zeznań sze
ściu zaprzysiężonych świadków okazało się fałszem.

Do rozprawy kasacyjnej stanął osobiście woźny 
Piłat, liczący 54 lat, nieskazitelnej rządowej sloiby, 
z poczciwym wyrazem twarzy i białym na głowie 
włosem. Obrońca jogo dr. Ludwik "Wolski, zalądał 
na samym wstępie, aby odczytano sądowe protokola, 
w których fałszywe świadectwo Piłata ma być za
warte. Edurnienie ogarnęło obecnych, gdyż z odczy
tanych protokołów okazało się, że P iłat w e k 1 e n ie  
z e z n a ł ,  jakoby Jędruch Hakało dał był dobrowol
nie konie wraz z wozem Katzowi. Prokurator go 
oakarżył, sąd go skazał za falszywość zeznań, któ
rych nigdy nie złoży ł! Przez niepojęte jakieś nie 
porozumienie „wlazł P iła t w credo 'i •

Mogłoby się zdaw ać, że w tym stanie rzeczy 
uwolnienie Piłata me ulegało wątpliw0^ ‘ Bynaj
mniej ! Istnieje w procedurze karacj paragraf, we
dług którego trybunał kasacyjny musi się ograniczyć 
na rozpoznaniu tych powodów nieważności, które w 
piśmiennym zażaleniu są wytknięte, a zażalenie P i- 
łata wytykało rozmaito formalne u it rki poi bawione 
wszelkiej doniosłości, natomiast zaś nio wspominało 
ani słówkiem o tern, co dopiero dr. Wolski od_rył i 
na co także i pri,y głównej rozprawie w sądzie kra
jowym nikt nie zw iócił był nwagi.—

Wobec i sgo obrońca miał bardzo trudne zada
nie. W  przemowie zarazem djalektycznej i gorącej 
usiłował wcisnąć obronę swego klienta w ramy pa
ragrafów, a rów nocześnie przekonać trybunał, że w 
ten lub w ów sposób trzeba koniecznie coś zrobić, 
aby formalne prawo nie stało się matsrjalnem bez
prawiem, aby bezwzględne zastosowanie ustawy nie 
spowodowało strasznej krzywdy.

Jeneralny adwokat dr. Simonowicz wystąpił 
przeciw wywodom dr. W olskiego, ponieważ wywoay 
te o bratają się wbrew ustawie nie w tym kierun
k u , ktOry w zażaleniu nieważności został zazna
czony.

Po dwugodzinnej naradzie trybunał ogłosił u- 
chwałę, moeą której wyrok sądu krajowego ze w zglę
du na Sprzeczność zachodzącą między tymże wyro
kiem a protokcłtm przesłuchania Walentego Piłata  
jako nieważny zniOsł i obwinionego dla braku istoty  
czynu cd oskarżenia awcluir... 'lym razem stało się 
zadość słuszności, aie ileż to niewinnych przepadnie 
bez ratunku, jeś li zażalenia nieważności zostaną je 
szcze ograniczone, jeśli rządowy projekt w Izbie pa
nów już przyjęty przejdzie także i Izbę posłów. 
Lepięj powiększyć siły najwyższego tr/b un ałn , le
piej zawotować fundusze na dziesięcin nowych hofra- 
tów, niż pozwolić, aby jednemu niewinnemn stała >ię 
krzyw da..

S p r a w y  g o s p o d a r c z e  i h a n t i i o w e .
N o w y  S ą c z  11. maja. Ceny zboia  na  ta rgu  dzi- 

eiejszyiu znaczuie podiu&ały. Pszenicy korzec zir. 15 d j  
15-50, żyta 11 40—1 2 —, jgezmitmia 7 20 - 7 80, owsl4 20 
4 ’40, kartofli zir. 4.

J p r z e m j- Ń l  12. maja. (Sprawozdanie tygodniowe). 
Chociaż chęć kupna tego tygodnia byia słaba, to jednak 
ceny zb jża  mniej więcej trzym ają się w jednej mierze.

Płacono na naszym tarp-u ceny następujące : Pszenicę 
100 kilo zł. 13 50 do 14 50, żyto 100 kilo 9 75 do 10 25, ję 
czmień 78 kilo 6-— do 6 75, owies 56 kilu 3 90 do 4 30, hre-
czka 78 k i lo  do 6’75, fasola 100 kilo —•— do —- - , bób
100 kilo —•— d o — , koniczyna 100 kilo 55.— do 65-—, 
groch 100 kilu 8 50 do 10, wyka 100 kdo -  ■ -  do , zie 
m niaki 100 kilo do — —, m atłe 56 kilo 40.— do — — 
knkurudza 100 kilo 7-25 do 7 75, miód 56 kilo do

> D la ^  Lila — ■— do —■—, woBk 56 kilo  •_
— , nasienie konopne 69 kilo złr. — d o  — i mi -

nek 56 kilu zir. 25 — do 30 
Tral.. 16— do — —

O s t a t n i e  w i a d b i n u s e i .
M |,* e *  « * a c j ę  L w ó w  p r z e j e c h a ł o  

w c z o r a j  4 5  w a g o n ó w  z  k o l e i  w a r s z a -  
w s h o  -  w i e d e ń s k i e j  z  p r z e z n u c z e n i e m  
d o  R o m u u j i .  a  t y c h  3 9  b y ł y  u a p e l  
s s i j m e  N u c l i a i  » m l ,  a  6  L u t a m i  d l a w o j -  
s k a m e s k i e w g k i t g o .  P r z e z  L w ó w  p r z e 
c h o d z ą  c i ą g l e  p o s y ł k i  w o j s k o w e  d o  
B u k a r e s z t u .  C * y  t a k  w y g l ą d a  p r a w  
d z i w a  n e u t r a l n o ś ć  t

wyprawiono arcyks. Albrech
towi w Zagrzebiu pochud illuminowany. i od
śpiewano przed houelem jego pieśń p. Z law isty- 
c^ns „u oj . Aioyksiążę nie przewidział zape-
mskich? 6 m  prZe(lmiotem owacyj moskalo-
P* ^  Pt&^  Unoszą, że polscy stadeuoi przy 
tamecznym umwercjtecie ogłosili w pragskim

iT Z J S Z jE r *  nsatmŁ
Dziennik Bohemia douosi, że przybyły we 

środę do Karlsbadu prwski minister wojny mi^j 
scowy duwodzoa Filipowicz i przebywajmy tom 
i-e w Karlsbadzie austrjaoki minister woi»v ht 
B jlinctt Kheidt kilka t U lia  Z o S T w ^ ł L t '  
We środę dw«j pierwsi odjechali. 4'

Memoriał diplomat. utrzymuje, że dotąd Au- 
glja i A ustrja bezskutecznie zgłaszały aie dn 
K0SSJ1 i  lądaiiem , bT u  
IZ me zamierza robio żadnych zawojowai

Wczoraj otrzymaliśmy telegram, donoszą ;y 
porażce M.osjl&1i pod którą dzid ws

właściwej rubryce umieszczamy ; tu  zaś przytacza
my telegraficzną wiadomość o u j  samej sprawie, 
podaną przez dzisiejsze dzienniki wiedeńskie; 
wiadomość ta  bowiem potwierdza i uzipełaia 
uasz telegram prywataą drogą otrzymany

Ja k  donoszą z Kunstantynopola do N . f r .  
Piesse Moskale w dum l i .  maja atakowali z*a- 
cząą Kuje tureckich pozycyj w okolicy Batum, 
zajętych przez posiłkowe wojtka tureckie. W y
wiązała się zawzięta walka, trwająca półdzie- 
W1łte j godziny, która zakończj ła się zupełną 
porażką Moskałów. S tra ta  w ludziach ze strony 
rossyjskiej przewyższę 4000 ludzi; ze strony tu 
reckiej jest stosuukcwo mniejszą.

Focztowa komunikacja z Widdyniem jest 
zupełuie przerwana; wszystkie listy do Turcji 
posyłają się przez Tryest.

Ufortyfikowanie Konstantynopola dokonane 
będzie przez samych mieszkańców stolicy.

Flota rossyjska, znajdująca się :__uodaoh  
erykansanh, otrzymała rozkaz bezzwłocznego 

powrotu do Kronstatu.
K am iński dziennik Presertul konstatuje, że 

mieszkańcy wsi bardzo wiele cierpią z powodu 
przemarszu wojsk rossyjslicn, ponieważ żołnie
rze w sposób przymusowy ściągają mężczyzn, 
kobiety, woły, konie i wozy dla ułatwieni& so
bie przemarszu, przez co głównie oierpią robo
ty w polu, co może spowodować głód.

W procesie Strousberga sąd kasacyjny po 
twierdził wyrok przysięgłych i odrzucił apelację 
Polańskiego, L andaua , cywilnych oskarżycieli 
likwidatoiów banku." W yrok co do kryminalnej 
odpowiedzialności Nzumachera, Borysowskiego 
innych członków rady skasowany został w dro
dze cywilnej i zwrócony moskiewskiemu sądowi 
obwodowemu do nowego rozpatrzenia.

Dunaj, i zabrały w Kumie maczyńskim za
pasy węgla tureckiej flotyll pancernej.

B u k a r  ® s z t  1 4 . maja. Od dzisiaj głó
wna kwatera moskiewska znajduje się w 
Plojeszti, dokąd przybył uakze W. Ks. Mi- 
Mołaj. (Plojeszti — czwarta stacja kolejowa 
przed Bukaresztem )

(Z  biura korespondencyjnego.)
P a r y ż  1 4 . maja. Senator i  b, m in i,  

ster Ernest Picard umarł.
Według depeszy z Kairu flota angielska 

przybędzie dnia 15. bm. do Port-Said (przy 
wśródziemnem ujściu kanału Suezkiego).

Kardynał Guibert wystosował d. 9. bm. 
list do ministra sprawiedliwości, protestu- 
jąe przeciwko obwinieniom katolików o nie- 
patrjotyczny sposób myślenia.

J S e r l i n  14. maja. Poseł moskiewski 
Szuwałow przybył m wczoraj z Londynu.

f i u m e  14. maja. Arcyksiążę Al- 
breciit przyjechawszy z Zagrzebia, zwie
dzał wczoraj fabrykę torpedów, i odjechał 
dziś do Wiednia.

B o k a r e i z t  1 3 .  m a j a .  T u r c y  n -  
s i l o i r j  i i  d z i ś  n o c y  w y l ą d o w a ć  p o d  

M ę i n y  o p ó r  R n m b u ó n  p c i e -  
J e n .  J H a n u  a ą d a  p * w i l -  

(p « w d o p o d o b u l e  j a k i ś  n a t r o lj a l t l f i  p a t r o l  
w o l e c a o y c h  R u -

spiiy tua za 56 li te r  80

L w ów , z Izby handlowej 
Dnia 12. maj"a.

L Akoje za uztukę. 
Kolei gal. K ar-Lud. L200zł.

,  Lw.-Caern. ń 200 ti 
fiankn Hip. gal. a 200 zł, 

„ Kred. gal. i  200 zŁ 
O. Uaty zaai za 100 zł. 

Tow, Kred, gal. *•/. w. a,
* * * j ł  '

Banka Ilipotacz. gs3ic. 6'/, 
HL u d y  Alaiie z> 100 zł 
Lał, ZiAL kr ud. włośo-««; 
Ogói o roln. kred. u U  dla 

GaliB k. f f  u lo» w 1U1 
Tow. kred. miejs.6 w 1 ż l 

IV. Qhlifcl sa 100 tl- 
InJmlinna^y. ne aralieyjiik. 
kożyotv . kraj. 1873 u 6°/D 
Losy miast- U m kow i. . 

m a Sta i»ł iwew* 
v  Hfliety 

Dukat hotanderaki . _
-  cesarski • •

90 nrankó^ka .
Pół imperiał roaayjaki. 
Rubel rossyjski srebny 

9 , papierowy
10? marek niemiećkiićl
ft ibro h  100 iiL . 
k  pony w sreb aa 100 d

W i e d e ń , f l .  maja.
L ąjedn-dług pańit.bank.

„ m v:e».r 
£ a- w złocie m 100 pap. 
' 3 Oblg.iadem.Niż.Austr

„ ,  ,  czetkśe
. .  > węgierskie
, ,  „ galicyjskie

m - bukowińsk 
„ a « idm iogr 

swę- -.poS.koLTOOfr 120ał
Listy Zastawne. 

ó% Banka narad, listy . 
4 ,  galiuyjaki*. .

iąd s ją

f c l
* s  rM- & kL  Ja sd. w/cśc 
r  w. hwU mis,

wort o iś5 r  listy .

2U0 50 
104 -  
216 — 
216 —

82 75
7676 
82 76 
87 60

9130

;4 50 
31 -  
15 60
20 - j

609 
6 3 

10 40 
10 76 
1 80 
143 

64 26 
114 60 
114 —

5825 
64 20 
7345

72 60 
°A 26 
8 —  

6 9 -  
^3 75

95 85

P3 —
89 —

piacji

198-  
101 —  

212 60 
212 —

81 60 
76 50 
81 60 
86 —

87 — 

9010

82 76

14-

5 96
6 02 

10 28 
10 40

170 
1 41 

63 25 
H a 
l l ’ 76

57 76 
S i — 
73 S?

1 0 3 -  
103 
72 — 
83 50 
79 — 
68 50 
93 25

96 65

81— 
81 -

6» 0 Zakładu kredyl aU8tr 
5 a Domen państw. 120 zl. 

Pożyczki loteryjne.
Losy pożyczki z roku 188a

„ s ■ 1864
* „ » 1860

./lo sów  pożyczki austrj 
państw, z *• l86® ’ 

Losy pożyozki z r. 1804
prem. pożycz, węgier- 
Comorente 
Kredytowe 
Żegl. par. na Dunaju 
księcia Salm • - 1

.  Palfy . .
,  Klary . • 

h r. S t-G eaus . 
miasti Bady . . 
ks. AmJ jo jg rs tz  
a r  w alu te in . . 
h r. Kt*glevich . . 
Rudolfa . . . .  
tureck ie  400franków

AkOjf ba. u  ic  | przemysł.
Bankn naród, austr. . 
Zakładu kredytowego . 
Żeglugi par. na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda 

rządowej fr. a. . 
za bod. c. Elżbiety . 
Południowej . . , 
Galicyjskiej . . , 
Czerniowieckiej . 
Albrechta . . . 
wąg. pótaoo.-weoh. 
ks. Raóeifa 200 zł. 1 
Altołd, - Fiuaaaóakiej 
J^ jcko-B ogam il. .
« « f e CdtJ6J
aus°tr? - V,' •Y9&ierski0fJ-“ połaoc.- zach - J ia“Cib2.a«.j^ze^

Bakn anglo-austrjac
Zakła<iu k ied . węgic r ' 
Banku irai ko-duatrjac. 

a galic dla handlu 
przem. w Krakowi. 

Basku k ro i gal. . .
fcipoteea.

tHa cbretn ogóis

płaoa
106 50 106 —
139 6c [138 eo

Z 'J i~ 290 —
103 - 102 60
107 20 106 80

120 — 119 —
130 — 129__
7260 7 2_
21 2 0_

16475 164 a5
9460 93 60
3760 36 60
2 7 - 26 —
3160 — _
26 fó 24 50
8 0 - 2 8 -
2360 88 -
23 60 22 60
12 60 ilftO
13 DO 1 8 -
12 sO 1226

769 — 7 6 7 -
136 30 13610
907 — 305 -

1855 18 0
223 50 2-3250
132 76 1S2 2D
76 50 74 60

199 76 199 26
103 — 102 60
3 6 - — . . .
89 — 8 8 -

•C4 — 108 50
C4 — 9 2 -
82 - 8 1 -
77 60 76 50

166 — 1 6 4 -

107 60 107 —
114 — 11360
66 - 6176

119 25 1 1 6 -
10 —

------ ------

:4— 78 —

Obiipl Iplerwszeóstwa.
Kolei koszy oko-bogum, 

pańatwow. 500 fr, 
E m isja z r . 1867 
połuUniow. 500 fi 
Rony 1875-76 6 „ 
P- c. F.lOO zł. m.k, 

■ 100 zł. w.a
» w srb r .6 %  

Połud. pół, niem" 
O pił. w. a. 

t j f .  wJ»reb. ze
f j f : ;  ^ - - l - u d *
“^ “ •w .a. w u-c 
*/» sa 100 sł 
E siim a II. . 
Lw.-Caer. 6 3uuz I 
(w sro. 6% za 100. 
Km s r . 1867 "
Siedm .żO O ri.^ .i 
k*. Rudolfa 300 
w sr b°ja za iOO zł 

Tow. pragskie ptaem  
żel. po 300 zł. . ,

W a l u t y .
juarskia korony . .

dukat na wagę
ad-frankówka. . .
jjW Jreuy angielskie 
jnp-rjaiy  rowyjskie
Srebro ....................
Srobro kupony . .
Bank panśfw. Niemieu 

za 100 marek. .
Kubel pap- • • ‘

żądają
ós 60

145 — 
113 26

102 26 
97 50 

1 0 7 -

8 4 -

10176 
99 —

74 26 
7 2 -  
57 26

73 60

8 8 -

613 
613 

10 34 
1 3 -

11330

63 65 
142

płacą
65 -  

157 - 
14310 
112 75

101 75 
9650 

106 69

82 —

10125
9675

73 76 
71 —  
67 —

78 —
8 8 -

611
611

1033
12*3

11810

63 46 
141

Telegram y „D zien nika Polskiego.'
Prywatne.

B i d a p e s ż t  Im a 13. maja. Arcy- 
książę Albrecht, nie przyjął depuiacji aka- 
demików zagrzebskich, ponieważ zachodziła 
obawa ponownej demonstracji moskiewskiej. 
Jest rzeczą pewną, że demonstratywne ode
granie hymna carskiego nastąpiło wskutek 
porozumienia z komitetem Omladiny w Bel
gradzie.

B e l g r a d ,  13. maja Milicje pierw
szej klasy ponownie otrzymały rozkaz przy
spieszenia swojego wymarszu

ja  M oskali pod Itatum  zakon cz/Ia  
^ ■  stanowczą ich klęską. O k o ł o  4 0 0 0  
legio ua placu boju.

J f t e i g r a d  14. maja. Stronnictwo wo
jenne domaga się aodykacji ks. Milana lub 
udziału serbji w wojnie. Przesilenie w tym 
względzie jest blisaie.

J U r a i l a  14. maja. Trzy moskiewskie 
łodzie parowe przeprawiły się wTczoraj przez

tureekl alarm ował 
munów. Ked.)

L o n d y n  15 . nnaja. „R euter O f f i .  
ce“ donoui d. 13  m oja ■ E r ie r n u :  
liozacy m oskiewscy pojaw ili się pod  
Raszkoi, ale zosts Ii laastępnie zm u
szeni Wk 6 cić do H aghm anu. .tloskiew- 
skie rekonesanse wysunęły się takie  
po za wąwóz Soghauli prawdopodo- 
Laie, aby wykonać z boku atak na. 
obóz turecki pod R ardyiem , lecz głę
boki fiuieg przeszkodził dalszemu ioh 
pochodowi. T u k o m  nadehedzą po
siłki esz o łonam i. W  Alek sandropolu  
i Krywanie wielki panuje brak ży
wności. Telegram  z JKarsem przerwa- 
ny (tj* koasuniKacji. tureeka).

T e le g r a m  z  t a r g a  w a łó w .  W i e d e ń  14. 
maja. przystawiono duś z Galicji 1586, razem 4708 
sz uk. P łi ono g« .ijyjskie po złr 49—63, węgierskie po 
sir. 49—56, za 100 kilo. Targ baidzo z ł j . Wiele sztoi 
pozostało niespr-zeasuTch.

K r z y s z t o f o w i c z , Cafe Saerbock Leopoldstodt.
Telegramy z b o z o w e  z orni 12. maja.
W i e d e ń :  olfo\riia pr. IC.uuu liier-peroeni ił. Si 71; 

B u d a p e s z t :  pszenice (76 kfiogr) n» wiosnę zł. 19*iO| 
B e r l i n :  Peziuica żółta na mąj-ezerwioc 28 i’66, iytc 
loco 17600. okowita 62*80; S z o r e o i n :  pszenica ne 
^aj-ozer. 256*60, rzepak na wiosnę 296*00; P a r y ż :  mąka
169 kilo 71*00.

W ie d e ń , 14 mtna, 10 godz. 47 min.
Akoje Kredytowe .  133*40 Akcje kolei Kar-Lud. 19860

.  Anglo-Austr. 64*60 ,  „ tołodn. . -----
„ Unions lank . —*— B Banku Fr Ausu —•—
,  Yereinsbank — 20-frapli ftwkr . . 10*38

Usposobienie: chwiejne.

Telegrafowane kurza wledehskie.
W ie d e ń ,  12. nisja, 2 godu 20 min.

Losy kredytowe . . 164*— Ung. Staata-Obl. 1877 
Akoje Węgier, Kred. 116'— Galio. Indemnizecge 

* ~ -  1864 Losy
Siedmiogr. kolej 
Verkebrebank . ,
Tureckie Loi 
Węg-Gal 
Beubenk-Aotień

io«y .
kolej .

Aa_' -Austr. B. 66'—
UmonebanJh . 42-60 
kolei Ker.-Lud. 198*76

a PÓliuMia. 186 —
a Połudn.. 74 *60 
a  Alfólds. .  92' —
,  Elżbiety 18126 
.  Lw.-Cz. 102 26 
,  W ęg.Pół. 88-26
a  Rudolfa. 102 —
a Albrechta —1— Rouyjskie banknoty 

Usposobienie: ustalone. 
Wiedeń, 12. maja.

Jed. dług pań. w bank. 68*06 
.  .  sreb. 63*86 

Renta w złocie . . 70 40 
Losy pożycz, z r. 1860 106 76 
Akcie banku nared. 768* -  
Akcje banka kredyt. 134-80 

B e r l i n .
Rossyjskie noty ban. 220-40 
Akcje kredytu a e . 209*60 
Lombardy . . . .  119-—
Galicyjskie . . . .  78-10

68 76
88-2i

129—

S taajiD ahr 
Bankverein. . , 
Wigierskie Losy 
Reichsmark.

Londyn .....................
Srebro .....................
80-frankówka . . . 
Dukaf oea. men. . . 
100 marek niemieo.

78 — 
19*96
77 —

891-— 
6u —
r .-60
68-66

1-41

129-40 
118-80 
1( 86 
6*14 

88 ■ 0

Staatabahn . . . .  — 
Kolei Rumuńskiej . 11-80 
Austrjaokie banknoty 167*40 

Uspoi —
aryz, 8°/0 renty 67'7G; Lombardy 146-— 

Przyjechali do Lwowa anu 14. mąja-
B lo tek  E n r o M i s U .  W. Jan uw w sh  z zakordo-

nu, S. Hass z Wiednia.
K o l e i  i n g i e l s u .  8. br. Komorowski i P. Hirtch 

z Krasicsyna.
K o r e i  W łsr z z a w z h i. R. Exelbirth z Odetw 
H e  s I  Ł « « ł » -  »• Bach z Deesau, J. Klim z Bet- 

na, J. Łowy z Wiednia. ’ 1 Der

znajdzie natychmiast umieszczenie. 
Bliższe warunki poda J  K o to w icz  
Chyrów, dworzec. 375 i _ i

pocztowy meto Stryjem i SłoJeia

W a rsz a w a ,  9.w»i'a -

listy zasti wne lej »erji 
'  2ej serji

” " kapon
nowe 

" krpen
„ likwidacyjne • 

kapon
Kolej warszaw.-wieo 

,  bydgos. 
pożycz, prem. 1864

.  iae*:

rb.jkp.

92 35

80 9 ,

rb.Jkp,
96 — 
95 — 

152 \  
92 06 

lW Slto 
tO bo

U5 5/.

począwszy od 1. czerwca 1877 
będzie kursować dzienna poczta 
osobowa.— Należyt: ść ze Stryja 
do SkoJego lub odwrotnie wy
nosi od osoby 1 zł- 52 ct.

401'i 1—15

• W W W W w W s * *  W W W *
|  W] s z e a l  p i e r Z n i f  t o m  d a l e ł  |

I  lu l ja n a  B a r to s z e w ic z a :  I

f poioczu.- m sposobem opow iedziana U  
Cena 3  zł*. 3 0  c t .  ’ "

W Prenum erata przyjm uje się jeszcze C  
-  do J1 0  m a j  *  i wynosi za x o  , « !  a  
f  * * -, k tóre m ożna skłatfać ^
i  ratam l (« z ł- przy 1-Bzym tom e a 2  W przy następnych z a 0
0  tniego, pu 3 zł j kiem  osta- J

księgainie0rate Przyjmuj% wszystkie m 
L ist *U syłać Dod  ̂ t Przesy^ki należy wy- h  

a^ e s e m :  K .  B a r t ń -  Z
0  c n n a  M « K r a k ó w ’ ^ a t i o n t -  Jw  k lO .  397t| 3_ 3 i

wlw m i m
przygotow uje do egzaminów na j ^ d n o -  
r o c z u y c h  o c - t a o tu t k ó w ,  t. j. takich, 
którzy nieukończywszy szkół pizepisa- 
nych, chcą zostać jednorocznym i ochutoi- 
kami. Umietzcza u i  m i ó i r  p r y w a 
t n y c h  i uczęszających ao s z k ó l  p u -  
b l i c a n y c ł l  w swoim pensjonacie i 
przyjm uje także dochodzących na K o 
r e p e t y c j e .  Przygotow uje do egzam i
nów na o f i c e r ó w  r e z e r w  o w y c h .  
Zgłaszać się można co dzień od godziny 
4. po południu. 40 i 1 2—0

K o e s t l i c h ,
przełożony Z akładu ul. Orm iańska 1, 16.

Prze wyborny w smaku, silnie 
firomatyosuą i bardzo wydatną,

A  ł l  K
„ S t - J a g o “  Plantation

po zł. 1 - 0 4  za l ( ,  kilo,
- 8zCzególniej poleca wszy stkin 

lubownikom dobrej kawy i rozseła handel

s t .  M arkiew icza
we Lwowie, w R ynku .. 42.3969 4—6

Ważne dla Dam. 
Proszek damski i
nadający pici białość i gładkeść, nie ^  
BRWitsrający ćaduycn nakudliwycn mi 
neralnycn s^i&aiiików, poleca pod

Apteka Kuckera
«e LWOWUS.

Cena puduitu. ą j  ct., posyłka po-
c.iL i 10 ct. 3691 17—0 0

^  Odapriedającym stosowny rabat, p

W jednem z większych miast 
powiatowych wschodniej Galicji 
jest do s p r z e d a n i a  h a n d e l  
towarów korzennych, galanteryj
nych i win, bez żadnych dłu
gów, dla zmiany stosunków fa
milijnych, z w o l n e j  r ę k i  za 
10.000 złr. w. a. — Bliższych 
wyjaśnień udzieli V7ny Juljug* 
Reiss, kupiec we Lwowie.

A dolf Lnkas,
D o k t o r  m e d y c y n y  .1 c h ir u r g i i ,  
m a g i s t e r  a k u a ^ ra -J i.  o k u l i s t y k i ,
lekarz s ą d o w y  przy c. k. sądzie k ra jo 
wym we Lwowiu, były lekańs szpitalny 
w Pradze, Jćlirficzny a_j n e n t i snbit. pry- 
m arju s. w powsiecKiym azpito lr w 
Ołomuncu itd,

Ordynuje w pomieszkaniu przy nlioj 
Blacharskiej (śródmieście, tuż urzy placu 
Dominikańskim), nr. 8 ,  1. piętro, od 3 
do 4 po poł. — Dla ubogich beapłatnio 
od 2 do 3 po poi. 3380 2 0 - 0

Na sprzedaż Wieś
w obwodzie K e f o m y j s k i m ,  przy go
ścińcu, pół godziny od dworca kolei poło
żona, z osobnym krpnsem tabu la rnym , 
obejmująca całego obszaru 650 morguw, 
propinacja z młynem czyni 800 złi., bu
dynki gospodarcze, jako też i m iesżtalnp  
w najlep.zym  .tanie. — Mający chęć na
bycia zgłosić się może w prost do właści
ciela pod adresem J , TU poste  res tan te  
Ottyma, M ory o bliższych szczegółach u  
zapytaniu odpowie. 4062 8 S

r
przy placu M ariackim 1. 5 (hotel Langa),

w e  L W O W I E ,
po leca ją :

stalowe
żelazne.

P ł u g i  a la Zugmayer 
R a c h a d h  poprawne 
K o le ó n i c e  na żelaznych osiacł. 
N o ż y c e  francuskie do strzyżenia ow iec, 

k o n i  i b y d ł a  za sztnkę 4 zł. 
Ś c in k i  anielskie i niemieckie do strzy

żenia owiec.
W id ły ,  ł o p a t y  i n iu  M b i *  ogro

dowe, wszelkie a k n c ł a  i g w e t -  
d a le  dc budowy. ś e U r e  aatabewc 
j M ż t h ę .  8870 6 - 6



i DZIENNIE POLSET

Parasolki
damskie od 80 cntl do 10 viv

3942 4 0 (2)

Rękawiczki pragskie o d s z c z e g ó lD io n e  m e d a l e m  n a  
wystawie światowej glaees i jelonkowe, je d w a tn e , 
nieianne, kortowa, Miiynki siatkowe, Garnitury ha
ftowane, Szanki, Krawatki, Kokard i ,  K< łn irrzyk i, 
Manszety, Szi il-i do krawatek i spinki do manszet 
i poszewek, Gorsety paryskie o d  złr. 1 3 0  do 5 złr.

Ł a s k a w e  z a m i e j s c o w e  z n m ó w ie n if t  w y k o n u j ą  s ię  s p i e s z n i e  i n a j a k u r o t j i e j .

Wachlarze wiosenne, Paski „Angoi8 z piór i druciku 
plecione. Grzebienie „Giraff * za włosy, Broszki, Kćl- 
ezrki, Branzolety, Kolie, Medaliony, Diademy, Łań
cuszki j wiele inpąj gustownej Biżuterji ze szyldu retu, 
kości słoniowej, stali oksydowanej, Talmi złota, Enjais 

osobiście na bulwarach paryskich zakupione.

1

A p te k a  p o d  „ ^ ^ g ie r s k ą  K oroną*  

1 .  P I E P E S A
we Lwowie plac B ernardyński,

poleca 3528 1?—0

C Z E K O L A D Ę
przeciw  rob ak om ,

k tó rą  dzieciom każdego w ieku za 
daw ać można.

Cena jednego kaw ałka w raz z 
przepisem  użycia 1 5  c t .  w. a. — 
10 sztuk z ł. 1*20.

Za opaiiow rnie i stempel przy 
pchełkach pocztowych 10 centów.

Składy u trzym yją: W  Przem yślu 
Józef Muszewski, a p t . ; w Tarnow ie 
A ntoni Tenozyi , a t,c .; w Zbarażu E. 
Kt-uh, » p t.; “v Bolizowcu A. W ą:o 
Wicz, apt.

b jp o o o o o o o o o o o o o o o o o o a o o o o ;

|  i- P. KIIZMANY §
§  ul. Jagiellońska 1. 7 we L w o w i e ,  n  
l  3909 poleca 27—30 q

p s i t i e  wFroBy ciIrowB,
CJ w szystkie gaiuaki

§ ciasteczek do herbaty,
sprzedaje nurtownie i pojedyńczo. 

Cenniki na żądanie fi„nko.
' o c o o o o o o o o o o o  o o o o o o o o o o o

8

Adwokat krajowy

Dr. Ksawery fiajewslfi
otworzył kancełarję

przy ulicy Kopernika 1 6 na 
I-szem piętrze. 4020 4-<

Ukończony agronom
w sile wieku, który wifLezemi i w ioro- 
wemi gospodarstw am i w Zachodniej Ga
lic ji adm inistrow ał, poszukuje posady od ■! 
1. lipca na  tantiem y w charakterze A d
m in istra to ra  vel Rządcy. Tenże może się 
wykazać nijchlubm sjBzem i świadectwam i 
oraz jak  najlepszą rekom endacją znanych 
w k ram  osobistości Zgłoszenia pi zyjmujb 
£ .  P w d i w i a ,  w Wojniczu. 4060 3—3

T a s z  k i
drezdeński/j f °[k 00

d o  w i n a .  i p i  w a
u irz jm u je  nu składzie

A n i 3ld Werner we Lwowie.
50

s t a r e ;
butę1-i m

JŁo m iodu
. .^ u s  lH "*' ^
(dO-letniegoj nabyć m ożna pojedyńczo po 

& z ł .  butelka, w handlu 
Z Y G M U N T A  B i C Z E W H K I E O  

8962 plac Halicki. 7—0

poszukuje od 1 . czerwca umieszczenia 
ł  askawe oferty proszę nadsyłać pod 

ad r bem j .  D U c s z k o w s L l  w ’ Żyrako
wie poczta D ę‘ ica. 4077 2-

MATTONIEGO królewska gorżka woda.
M A T T O N F S  K ó u i g f e - B i t t e r w a s s e r .

N a t u r a l n a

O K N K l t  W A S 8 E 1 L
najlepszy i najskuteczniejszy środek we zwykłych zam uleniacb żołądka, w szy
stkich w ynikających tąd chorobach, b e *  ż a d n e g o  n a s t ę p n e g o  * i e -  
g o  s l  U th D , naw et i przy dłuższem używaniu.

9 X A 1  T O N I  &# W I L L E , c. k. f-ustr, dostawcy nadworni. 
Posiad&cze sześciu połączonych Budzińskich (Ofner) gorzko-slonyoh źródeł.
_______  i Ł u a a - V e a * t ,  D oro .heigasse 6.

G I E S S H U B L S 3
n a jc z y s t s z e  a lk a l ic z n e  w aśne ź r ó d ło

znś omitej skuteczności w c h o r o b a c h  b a n u l o w  o d d e c h ó w y c b , 
ż o ł ą d k a  i p e e b g f ź a ;  szczególnie zalecana z m lekiem , cukrem  lnb 
winem, ;ako n j e p o c  p o l l e n  o r z e ź w i a j ą c y  p a p 6 j  w każdej poi ze 
d-PiS, 'I to w łk a  t j lk o  w oryginalnych flaszkach przez posiadacza

Henryka Mattoni

C E S A R S K A ( S e l  p n r g a t ł f )  ^
lekko rozpuszczający środek przy zwykłych zamuleniach po chronicznych 

choroba- h żołądka, wątroby i kiszek 
Ik a i l» e r q n e ! l* * ,  we flaszkach mieszczących */, litra . 
E l s e n m l n e r n i m o o r ,  (żelazno m ineralne błoto) do kąpieli i okładów. 
F i . s e n - n o o r g a l z ,  (sórztłllfN ito biotna) płynuy wyciąg z błota.

Dogodne i pod wzglgdem skutk i uznanr F iM O z e .  t b u d e ń H b i e  
k ą p i e l e  z i e l n z ł s t e g o  b ł o t a  dla zakładów kąpielowych i użyiau 
domowego rozsyłają

M a ł t o n i  &  C o . ,  k. k. H ofliferanten F f f t l l Z C n S l l i l d  (Bóhmen).
Przepisy leczenia i broszury bezpłatnie.

W ł a s n y  s k ł a d :  W I E N ,  M axim ilianstrasse 5, und Tuchlauben 14.
Składy we wszystkich większych handlach wód m ineralnych krajo

wych i zagranicznych. 4036 l  _ 3

Tt?a*a!«^!S5aW,W!902r^^ HgSSBł^itAK'-:-^- :v  « r -  •• - . .

P o le c a  z n a n y  z  ta n io ś c i  i  d a b o rw e g o  to w a ry

D A M S K I Ma G-AZTN

K a m ila  S tr z jź o w s fc ie g o
 p r z y  u l i c y  H a l i c k i e j  j> o d  I .  4  w e  L w o w i e .

T f ó m m  Promes? tan a liif l m .  2 ^
Prom es? z r . 1864........................ z łr . 3 -25

Vb Prom esy z r. 1839................  z łr. 1 0 -

i T T - T f l  . - r a i t y e r . f

|  ( C iąguienie już 15. maja. 
-2 , Główna wyg. 1 5 0 . 0 0 0  zł. 
S \  Ciągnienie już 1. czerwca. 
-2 j Główna wyg. 2 U O 'JU O  zł. 
"  I Ciągn. Serji już 1 . czerwca. 
S 1 Główna wyg. 2 8 0 . 0 0 0  zł.

9W  t r a y  s z t u k i  rażeni ty lk o  z ł r .  1 6 * 5 0 .
Losów paÓHiwowych z r. 1839 odbędą siy jeszcze dwa ostatnie ciągnienia, 
39.>0 w których bezwzględnie musi uię wygrać 1 7  milionów. 20—20

N y i l r r i i  tŁ  C o i n p  , W l e i l ,  K arn tn em rasse  16, eisernes Haus.

i

Codziennio dwu- 
Krot-.a kom uni

kacja pocztowa i 
stacja telegraficzna,

Trenczyn-Teplic 3 i pół godziny od 
stacji kolejowej 
W  sagneustadtl 

(W a&gthalbahn) odległy.w  W ę ^ p g e c h .
Ód wieków sławne term y siarczane od 29 do 32° R. przeciw  podagrze 

reum atyzm owi, new raigi,, sparaliżowaniu, chorobom skórnym  i kostnym syfilis’ 
szkrofułom. -  Początek sezonu I-go maja. — Owcza serwatka wody m ineralne’ 
kąpi.-le z ig ie ł sosuowyoh i żelazne, zakład leczenia /.m ną  w odą, wiele z kom 
fortem urządzonych hotelow i domów pryw atnych, dobie restauracje i .kawiarnie 
codzienne p rze s taw ien ia  w teatrze, dobrze obsadzona orkiestra, przechadzka w 
miejscu ogrodzonem , salon do czytania z wielu dziennikami, wypożyczalnia ksią
żek, bale, k opeer ca, dWaj kąpielowi lekarze i apteki. są P. T. publiczności na 
usługi. Dalszych mlnrmaeyj udziela 3933 1 0  20

Z a r z ą d  k ą p i e l o w y .

TOWARZYSTWO
S iU C fJ B J  KASI ZALICZKOWEJ

>  # 1 ,  n l l c a  S a l  t e k  a ,
p  r  % y  i m  u  j ^

rf Wkładki m  kniążecsfel imz^ęduości 3,
^  od jedfiśjjft Sllr. do każdej wysokości, oprocentowując je ^

po z p  duioweai wypowiedzeniem, V
i  P°  U  2 1 *  r r Wi  ̂ .̂ 2 ®/»z , ę
f  Udziały z«ś członków oprocentowują się od dnis, C-
i  p i e r w s z e j  wkHd.k i .  1 35Sti 19- o j '

i

Z powodu wyjazdu jes t tlo nabycia

^ K A R E T A
(B^ougliam) Lohner s.

bardzo mało używana, za cenę um iarko
waną Faktorów  się wyklucza. - Bliższe 
szczegóły u siodlarza R l a m l i i  ' ,  Cho
rążczy^na 16. 4028 3 -3

Już I. czerwca p r z e d o s ta tn ie  ciągnienie
ceu. kr Al. $  austrjac.

losów państwow ych z  r. 1839
z wy uranem ! przeszło  17 uiilłonów z ł r . ; w tej lMlhie znajduje się 
głA« ua a rgrana 2 8 0 .0 0 0  z łr ., jakoteż wiele znacznych wygr inych 
pomniejszych, sprzedajem y częSclOwe u d ziały  js d k s j  piątej losu ,

u s oba ostatn i i ciągnienia.

s dulym plr.oem frontowym do budowania 
i obszernym traktowym i jarzynowym 
ogrodom, jest z wolnej ręki do >.prse 
dania. Z oenj knpaa rr iżo rost.ić pr^y 
gruncie 3001 zł. — Wiadomość w Adrcin 
„Dzień. Pol “ ? 9fi4 7  0

g  Na Haiti bsin
w  Z a k ł a d a c h  m o ic h

iSfS zapisywać się m ożna każdego czasu w e  
M  Lwowie u lica H a llc b a  1. 13 , 1.

Z aŁ ład zdrojow o - k ą p ie lo w y
w IWONICZU.

JSowe łazienki w Iwoniczu,
położone w środku Zakładu, jedne z najlepiej nrządzony.,:h w Europie. Część 
uuńynku łaziennego otw arta od przeszłego roku mieści w sobie wspaniałą salę, 
werandę, 23 izb łaziebnych ł  5b w annam i m ied zian em !. Ogrzewanie 
wody za pomocą p try , w edług najnowszych udoskonaleń balneotechniki. I?by 
1 kury tsrze wysłane dywan mi, opatrzone telegrafem , ciaułomierzam i, ogrze- 
waczkami do bielizny i urządzeniam i do miejscowego użycia kąpie!. Izby’?a/.ie7>urT 
4*/a m etra wysokie, przew ietrzane sztucznie, Lie zawierają żadnej pary. Dwa 
kotiy  parow e i m achina parowa umożebnia przyrządzenie na godzinę w  s t s t j r y c f  
i  n a w y c h  ł a z l e n k » c l i  dt> 100 kąp iel. 40^3 1—4

Zbiorniki wody w rokn bieżącym znacznie powiększone!
Ruiiawinini iinegM

*/M część losu
*/»« » »
.'4 » *

' l i

złr. 8 ’75 ‘/go, część z wyjąt. najm, wyg. złr. 5  —
„ 16-50 ‘ /10 ,  » » s ,  8-60
v  4 1 '— ‘ /4 > > <• ,  „ 2 2  —
o 80*— */g » " » ■ n 43' —

8 er ja  i num er losu przy kupnie bezzwłocznie zostaną wydane, 
gdyby serja nie została w yciągniąta t .  czerwca, kw it od H afo  y  może 
być u nas w ymieniany na inny z ser Ją w yciągniętą, bez żadnej 
o p ła ty . . .

Dl i łaskawego w yjaśnienn ma s ł u ż y ć ż e  m iędzy kwitami udziało- 
wemi na losy w yłącznie i włącznie z. najm niejszym i wygranemi, nio istnieje 
najm niejsza jakakolwiek różnica i tak  jedne  ja k  drugie m ają udział we 
wozj „tkich w ygranych i tylko najm niejsze w ygram  poprzednio „ „ sskonto- ^  
wane i odc.ągane. 3949 13—0

NYITRAI & Co., Vią KankKtosc Kr. 16, e ta  Han.
W e Lwowie o trzym aj można u Józefa F rled a , przy ulicy Kt akowskiej.

^  p iętro ; w B rakftwie nllca H«>- 
form acka ; w w arszaw ie ul I c h  

M iodow a 1. I.
Przytem  zawiadamiam, 

że od kw ietnia r. b. wykład 
nauki kroju w moich Z a 
kładane zaprowadziłem ob
szerniejszy czyli wyższą na 
ukę najnowszych fasonów 
francuskich, a które wyko
nują s.ę w bardzo łatwy 
sposób, na podstawach w 

, r g  mojem dziele zaw artych. Kurs dwu tygo- 
l :'h dniowy kos2iuje 4 ir z nauką .życia mie- 
?!(xi siąc czasu 5 złr. Dzieło 2 tomowe obej-

f m ujące 10 arkuszy tekstu, a 1000 rytych 
figur kosztu je 5 złr. L inijki krojowe 

'M . 1 złr. 50 cn 4057 2 - -6

K s a w e r y  G łu d z iń s k i ,
n a u c zy c ie l  i  a u to r  m sto d y  k io ju  d a m sk ieg o

DIABEŁ”
l ln s t iw a n e  tism o satyryczno-polilycziie
wychodzi w Krakowie od la t 9o;u dwa 

razy każdego m iesiąca.
K w artalna prenum erata  z 

pocztową 1 złi. 15 cnt.
Główna Adm inistracj

A. DYGASIŃSKIEGO.

)  Kom pletnie urządzony i już od pe- ^ 
A arnego czasu z powodzeniem istniejący /

> interes handlowy <
)  we Lwowie, (
>  nie wymagający wiele tru d u  i łatw y ^  

t*5,ł* v prow .Jzenin, dający w stosunku 
przesyłką /  do niewielkiego kapitału  wkładowe-

w księgarni
go, bardzo piękny dochód czysty, f  
je s t. dla zaszłych stcsnnków familij-

<076 " 2 - 3  <  S S 5 i * J ^ S , ! S ?  i r - 1” 1

K
1 — j — — B-'n sprzedania.

a - a l t r  Ekonom, s u » o h t n y >

Spóika przedsiębiorstwa budowy 9. losu drogi żelaznej 
Tarnowsko-Leluehowskiej podaje niniejszem do wiadomości,

iż  w  m a g a zy n ie  sw oim  n a  s ta 
c ji w  P iw n iczn ej m a z w olnej 
r ę k i do sp rzed a n a ia  L ok om o-  

b ilę  o s ile  ośm iu  k o n i,
pompę centritugalną, tudzież zwykłe i Knausta ręczne pompy, 
kraniki, kompletne katary, amerykańskie windy, narzędzia do 
robót ziemnych i kamiennych, jako to: wózki na szynach to
czyć się mogące (Rollwagen), wózki zwykłe ręczne, kary do 
kamienia, taczki, czagany, drągi żelazne, łopaty i t. p., dalej 
narzędzia murarskie, ciesielskie i kowalskie, kuźnie polne, 
w Końcu szyny, stare żelaziwo i inne naczynia i przyrządy |  
wchodzące w zakres przedsiębiorstwa budowy kolejowych.

Mający chęć kupna raczą zgłosić się je d n a k ż e  n a j d a l e j  
d o  k o ń c a  m a j a r .  b. a lb o  do  In ż y n ie ra  p. M ieczy sław a  
N ie d z ie lsk ie g o  w  P ie n ię ż n e j ,  lu b  do  p  W acJaw a  
B r e i te r a  w e L w o w ie  przy ulicy Halickiej i 41. 3062 3 -3

żonaty Ekonom, oszamino-^ r08ti‘nto we Dwowie. 40312 3 ^ 
Winy Leśniczy poszukują 

posady.— Wiadomość w Biurze 
J. Birkle, L r.ów. Rynek 1. 40.

4044 3 - 3
S try j!

Sprowadziwszy bezpośrednio cały 
wagonowy ładunek wszelkich zagran i
cznych i krajowych

wód mineralnych
uzyskaliśmy znakomite obniżenie kosztów 
przewozu, i 2 tego powodu jesteśm y w 
możności uczynienia panom P. T. odbior
com tej dogodności i zobowiązać się 
przy odburze  30 bn telek  lub kuflów na 
raz opakowanie uskuteczniać bezpłatm e 
1 wysyłać franco na Btacje Bolechów, Do

___________    lina, Krechowica, Kałusz, W olica i  Mi-
I - * > B £ s H M M M a M ^ t^ koN ó w . 4063 2 - 5

Nussenblatt i Spółka

Środek czyszczący, bardzo 
, łatwy do zażycia, a  niezawodnej f 
& skuteczności, przeciw  z f t l w a r -

żA łcl, Kamnle- 
iilotp I boleściom  żo- 
K ądH tb  itd.

3 r u r k i  pudełko ze 100 
pereł z łożone, */j pudełka 1 fr. 50 cent. w P a r y ż u .

W PARYŻU HUE DE SE1NE 3i.
Dostać można we LW OW IE w aptece P- M iko lascU ; w vVaRSZAWIE, 

w skłeidach m aterjałów  aptecznych p. M r o z o w s k i e g o K R A K O W I E  w aP- 
tekacu pp Trauczyńskiego i Redyka. _  o '  4091 1—20

P
.rzei iw chronicznemu zaflegmieniu organcw  oddechowych, żołądka 1 kiszek, 
przeciw  cierpieniom  w ątrobisnym , żółtaczce, nadym aniu, w iatrom , kolce, 
anszności na  piersiach, ciężkiemu trawienii , z uporczywem zatw ardzonien. 
zawrotom głowy, szumowi w uszach, bolom głowy z jam i, hem o

roidom, hypochondrji, cierpieniom nerek, wodnej puchlinie — dalej przeciw  
-t iom, skorbetow ' wyrzutom, liszajom i wszystkim naskórnym  wyrzutom , 

boiąuzkom i jątrzącym  się ranom , jako też przeciw gośćcowym i reum atycznym  
cierpieniom, k tóre przew  ‘tn ie  o j  zepsutych soków pochodzą, k tóre w błędnej 
formacji krw i, w tku tek  ciężkiego traw ienia powstają, je s t

D r a  C A R N E B I S
krew przeczyszczający syrop,

we WłoBzech nazwany ;,Sirop di Palerm o", najpewniejszy, jako  też najBKute- 
czniejszy i najprzyjem niejszy środek przeczyszczający krew, gdyż takowy po
siada te  własności: fleg.uę jako  też soki zepsute zgniłe oddalać, krew  przez 
w prowadzenie najzdrowszych sokow przeczyszczać, funkcje życia dziennie r e 
gulować, parow anie skóry ułatw iać, system nerwowy sympatycznie poruszać, 
ażeby oaie wegetacyjne życie organ .zmu podnieść i krew  do utrzym ania życia 
użyźniać.

Cena flaszki oryginalnej wraz z popularno-um iejętntm  używani sm zł 420.
Do nabycia we W i e d n i u  u p. J  W eiss, ap tekarza pod M urzynem ; we 

LW U W IE w apt p. 8. K uc ber. 3683 17—18

O d e b r a w s z y  m o ją  W inu Fr. Jam rógiew icz°’,7V \z‘ ^ '  Jp n ą  c. k. a o t e k ę  I 
o b w o d o w ą  w  T a r n o p o lu  we r ła s s n y  z a r z ą d ,  ***■ w y r ó b  p o -  |
w . z e c h a ie  z n a n y c h  1 n a r t <  r s k U l f w n ]  '  *

Dębskiego cudownych kropli % zębów,
które wedle ogłuszanych juz sziadectw  uznań, ń i f '  “ ^ ' ‘tżazy i uajda 
wniei«zv b ó l  * ę b * *  * nftw! t 1 w tak ,h  razach, w,JJ *  , ż f t d e t j  d e t ą d  
I s i u ł e j a c y  ś r o d e k  n n j m a i e j s z e i o  s k ą U i  » ) “ «  o d n l A s t ,  w  
w  l e d n e l  c h w l H  n ś m e r z a j ą  i  u d n w a jd o  pOrią-A wszelkich szko
dliwy ;h następstw , ale nie dopuszczają i u c h y lą  wszeibie tworzenia się 
wrzodów na d z ią s ła ^  1 twarzy bolu zębów powstałych, t? , że nawoj 
i chwiejące sie zęby *taj% Bię zupełnie użytecznemi i dalssem u zupeuciu

 ̂ Flakonik  m ały kosztuje 5 0  c n t., większy 1 złr. wraz z przepisem 
użycia, zaś z przesyłką pocztową o 2 0  cnt więcej.

Odbierającym najm niej 12 ria] mikow daje się odpowiedni ra b a t, 
a  rozsyła sic także za przesyłką pocztową. f , , ,

Składy otw orzone w następujących aptekach, a t o : Wnjf pp. Mikolaseh, i.if 
Rucker, L azow -k i, Kochanowski, N ablik i P lepes wc Lwow ie; Stock nar W 
w Krakowi Amirowicz w Stanisłav.ow’«; Zagórski w S try ju ; Petesch %  
w Złoczow h' M aszewski w Przomyśluł; W itobławski w B rodach; Kai.no- ??■ 
wski w Rzeszowie. , _ . . 1 ? ^ .

A pteki lub  osoby chcące.m iec sk ład  u ąjebie, raczą zgłosić się v.prośt. tsj 
do mojej c. k. ap tek i obwodowej w Tarnopolu, w której takow e j e d y n i e  p  
WJ ł ą c m i e  w y r a b i a j ą  s i ę .  ^

D r .  A n t o n i  B n c h e l t .  i/i ^
p o d z i ę k o w a n i e . j

W ielmożnemu Panu Miehąłowi z Dębią Dębskiemu w Tarnopolu. — jj» 
Wielmożny Panie I Czuję się do obowiązku podziękować W ielmożnemu Panu g  ...- 
Dobrodziejowi za przysłanie mi swoich cudownych kropli do zębów i po- ^  
tw ierdzić, że są one istotnie jakby cudowne, bo nietylko po użyciu onyr.hj ?

W  STR YJU .

FOSFORAN Z E L A Z A
P. Ł lilŁ .Y S , Doktora Dmiejętności,

8, ulica Vivienne.
.  •tcn y  s/anie ciekłym bez smaku żadnego, podobny do wody m ineralnej, lączr
rtci m iw i -Kl w.-vrabiaj'Fcf  krew i kości. Z© wszystkich preparatów żelazislvch jest
RaH ? , r ^ ,,lli't'11/ 1 dlatego to przyj ij ty zostai przez najznakomitszych lekarzy. 
n i7 wh-iJ>? Jjailr ê .rV' ,la< âJ° do temperamentów rnlodycn panienek delikatnych, których 
ł n h u i i  f  1 gi trudny, lub został spożnionjr, dla pań cierpiących na nieznośne boleści 
hbi t poci 1 oazaoe z bladaczki, wyniszczenia, białych uplawow lub braka regularności, 
z * "• T^tlei budowy I delikatnych i dla wszystkich osób cierpiących

akutoczny, szybko działający, mogący być zniesionym  przez najde.ika- 
żołądki środek len me sprania ani zatwardzenia, ani nie działa szkodliwie na zęby.Oto są przymioty, d.a którydi użycie jego zalecają lekarze.

Ula unlknlenia Iicznvc'i falszeritw  i naśladownl twa, żądać abr stempel 
wy rrancu/.kl koloru niebieskiego, stosow nie do prawaz 26 Listopada 1*7?, 
fabryczna i podpis liR IM A U L T  et COMP. znajaow aty sie na jednej etyke

Dostać można  w gtównych aptekach  w  POLSCE i -

rządo- 
marLa

i jednej etykecie. 
A U S T R Y L

M aszyny i narzędzia rolnicze
na składzie K. Raczyńskiego ulica Jagiellońska 
1. 11, sądowo zajet1, tamże wysprzedane będą 

w drodze publicznej licytacji 4059 3 _3
dnia. 15. maji b. r. i następnie.

Bliższą wiadomość odzieli notariusz W n y  J ó z e f  B lu m e n fe ld .

Leczenie wiosenne
dla ofczyszezenia krwil

najwłaściwszym i najskuteczniejszym środkiem  ku tem u je s t 
mWrn S  ■ -  t ! »  I f c - W

** " sb oiicentrow anj

Syrop i  Sarsapary lli
przyrządzonj z czysto roślinnych, krew  oczyszczających i rozpuszczają
cych m atery j,'g łów nie  zaś i z k o r z e n i a  S a r s i  p L r y  l i i , której znako
m ite krev, oczyszczające przym ioty przez w szystkich lekarzów  są uznane. 
Sarsaparylowy skoncentrow any syrop H erbany’ego po dokonan u zarzą
dzonych z nim licznych i grnntow nych doświadczeń, etanowi doskonały 
dokładnie rozpuszczający i zarazem najsilniejszy i zupełnie nie szkodliwy 
środek d la  oczyszczenia i popraw ienia krwi.

Tenże najskuteczniejszym  okazał się w zamuleniach. duw ach zapa l
nych, wszelkich chronicznych w yrzutach skóry, liszajach, zaJuwnionem 
zaropieniu, zestarzałych ranach, w podagrze, reum atyzm ie i pow strzym a
niu krążeuia krwi, jako  też przy traw ien iu ; napływowi krw i do g łiw y, 
zawrocie, strzykaniu, stw ardnięciu wątroby i śledziony, żółtaczce, skrofu
łach , chronicznych gruczołach, cierpieniach nerwowych i w chorobach 
kobiecych. 4087 1 — 12

Cena 1 oryginalnej flaszki 85 et., pocztą 15 et. więcej 
za opakowanie.

. G ł ó w n y  s k ł a d  dla Galicji we LW OW IE w apt., pod „Srebrnym  I 
Gilem* z,ygm yó»-a  j t i ucKer s ;  w siroliouyczu w aj,t £, jiobrzyneckiego; | 
w Koszycach u C Wanclraszkn. -  C entralny sk ład  wysyiek w W iedniu 1 
u. J. H erbany, Apoth. zur B aim herzigkeit, Neubsu, rrai=erstraisi'N r. 90.

1 ZAKŁAD LECZNICZY1
w  H a s s o w i e ,

mila gościńcem od kolei, stacja ZJoozów, otwartym będzie

o k o ło  SO. maja. k. p,
P  Leczenie wodą, elektryką, gimnastyką, inhalacją, mlekiem. 

Zakład leży nad Bugiem, w pośród tysięcy morgów lasu 
sosnowego. Wyborne miejsce do użycia wód mineralnych.
4044 4—5 . Mu U

l ^ p p i e ^ p p i p p p f c : i p t i f w n p f i  i i

GrTJ
NEW RALG 1E

1 ANA
G E 1 S I 3 A 1 ' Ł X  e t  C i e ,  A ptekarzy w  P a ry żu ,

„.-deil proszek rozpuszczony w  łyżce wody ocukrzonej i zażyty, dostatecznym jest do 
uśmierzenia natychmiast najsilniejsżeąo bolu głow y i migreny i do wyleczenia rznięcia 
żoiądkai biegunki. Sprzedaje sh; w pudelkach zawio.ających dwanaście proszków.

lita  unfflnioina f - ' izcrslw i, ządac należy aby każdy proszek by! opatrzony podpisem  
U r lu i a u l t  e t  F o iu n .

Dla uniknienia licznych 
cuzki koloru niebieskiego .......    ...
i podpis GRIM AULT et COMP znajdowały się na jednej etykecie.

Dostać m ożna w głównych aptekach w POLSCE i w AU STR Y I

m m

fałszerstw i naśladownictwa, żądaćabj stempel rządowy fran- 
stósow nle do prawa z 26 Listopada 1873, m arka fabryczna

O G Ł O S Z E N I E .

w  K R A K O W I E ,
podwyższa  ogłoszone w swoim czasie C6ny 
maksymalne po jakich ziemiopłody do ubez
pieczenia od gradobicia W r. 1877 przyjmo
wane będą 0 2t§° 
tach wynikająca 
przyjętą będzie.

o? przyczepa nadwyżka w cen- 
z obliczenia, za cały reński

4090 1—3
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i i  d m k s r a i  » D s i a a s i k j  P o ia M f ig o -  J .  B c * o s » » .


